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Y SZ I g i le.r 
na ŻO zle ang osaskieJ reakcji 
Ministrowie rzqdu Gollwalda odslaniajq ku!' sy 
zbrodniczych machinacji agentur obcego wy-

wiadu na terenie Czechosłowacji 
PRAGA PAP.-W poniedziałek po południu 

w sali k!młereDCY'Jnej kcmcelariil premiera 
Gottwalna odbyła SIię konferencja pr~wa:z 
udzia:~m liC21lych kores'pondootów zagranicz
nych, na której minister informacji Waclaw 
Kopeoky i jego nowi koledzy mlrndlsterialni 
udzielali ~uJącycb odpoWliedzl na zada-

. Willll8 1m pytania. 

Minister Kopecky, odpowiadając na pyta
nia korespondentów, oświadczył: że ostatnio 
zanotowano intensywną działalność rozma
Itych szpiegów na terenie CzechosłowacjI. U
statono, że wielu szpiegów, przysłanych z za
granicy, pozostaje w związku z organizacją 
szpiegowską utworzona na rozkaz Hitlera 

przez Guderlana. _ 
Prezydent Benesz został szczegółowo po

informowany o akcji szpiegowskiej, rozwinię
tej na terenie Czechosłowacji. W akcji tej 
brały udział również elementy reakcyjne eze
chosłowackie, które utrzymywa]y kontakt :z 
zagranicznymi k~a.ml reakcyJnymi. 

Komiwojażer 
BANKIEROW 

USA 
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WIEDEŃ' PAP. - W zw:I.ązku z docles1a
n~<UIli o rozmowie austr!acldJego mlmd.5'tra 
sp.raw :tagraTIicmych Grub.ell'a z millJillStrem Be 
V1i.nem na tem"t "ak!tualnych zagadnień w śwło 
tle ostillln1cb wydaneń" - dz:Lemriik "Oester
re'iJchlsche VOINtstlmme" pisze, że Davin żądał, 
by rząd IlI\lstrlaClkl odmówił prowadzenia rM
DWW w sprarwie traik.tatu pokojowego na pod
stawie osłatnJ.ch propozycyj radzdeckkh. Mo
carstwa zachodn!ile - zazna= dzLeiIlnik
uważają AustTię za odskomnię swego bloku 
zachodniego przeciwko demok1l'acjll ludo()weJ 
ł dąią do tego by rarz Jes7!CZie UJiemwUwlć z ..... 
warcie traktatu, kontynuować oku.pac-Ję Au
lb1id zachować uległy 1m rząd. 

Minister rdrOlWli;a ksiądz Józef Plojhar, 
ośw:iadczył, ż.e dymifsja 12 ministrów z partii 
narodowo-socjal:istYCŹllleJ, ludowej ł słowackie 
go stronnictwa dema.kratycznego została uknu 
ta ł zadecydowana na prywatnym przyjęciu, 
które oC;było się w mieszikao!\u dra Ducbackaz 

Depesze premiera Groz 
do Prezydenla Bieruta i Premiera Cyrankiewicza 

przewodniczącego parlamentamej komisjI WARSZA W A. PAP. - Prezes Rady Ekscelencjo, w imieniu rumuńskiej de 
I spraw ZTagranicmych.. W przyjęciu tym wzię- M' . t' R ' ki . R bl'ki d l j k 6 . L i 

M udział minister Ripka (lli1ll'odowy socJalJsta), mIS row umuns eJ epu l r. egacji rządowe ,~a r wmeZ. w mo-
mlmsłer Hala (ludowiec) oraz 2 posłóW naro- Petru Groza oraz minister spraw za- lm własnym wyrazy naszego najserdecz 
dQwo-socjalistycznycb. granicznych Anna Pauker, opuszczając niejszego podziękowania za gorące i 

MiJn.ister Plojhar po,dk.reślił, ża am prezy- po kilkudniowej wizycie Polskę prze- przyjacielskie przyjęcie, zgotowane de-
dium partiil ludowej, ani Jej komitet wyd.O· słali następujące depesze: legacji Rządu Rumuńskiej Republiki 
1WlWczy nie wledd:ały nic o .amłenonej razy 
gnacjl. M1n.ilSter robót puhlicmych. Jan Ko- Do Jego Ek-celencji Pana Bolesława Ludowej. okazji wizyty w stolicy Pol 
peoky (ludow!lec) dowiedział slil (} .• weJ rezy- Bieruta, Prezydenta Rzeczypospolitej ski. Jesteśmy przeświadczeni, te przez 
gnacjl dopiero I gazet porannrC'h D'łstt:pDego Polskiej. podpisanie umowy WSJłÓłpracy kultu-
~a. M1mdsIter Hała :re.wi3dom11 te1ef()nJicznle Warszawa. ralnej z Rumuńską Republiką Ludową 
cJi, lecz r6wnieł o rezy J'H.~jl przewodntczące-" OpuszczaJąc gościnne ziemie q czy%- i przez postanowienie zawarcia w naj-
prezydenta Benelóza me tylko o swe1 rezygna • . J I . 
go partii ludowej Jana Szramka. ny Pana Prezydenta, proszę przy1ąc, bliższej przyszłoścl traktatu przyjafnl, 
................. ___ ......................... '"-"'~~ .............. ~ ........... ...,.~~ ...... ~ ...... ~ ____ ""-""W' .............................. ~ ..................... ___ ............ ~ 

a;cie · pieniędzy iemcom! 
ze strefy zachodn- e;, tud zież reakcy;nym Chinom, Grecji i Turcji - wola senator Vandenberg 

WASZYNGTON. PAP. W p(}niedziałek 
senator Arthur Van
denberg przewodni
czący senackiej komi
sji spraw zagranicz
nych, zagaU w Sena
cie debatę nad "Pla
nem Marshalla". 

planu zależy - jak wyrazil się Vand6n
berg - "od 8zybkiego przywrócenia Niem
com 'zachodnim odpowiedniego miejsca w 
gospodarce Europy i świata". Niemcy
powiedział Vandenberg - mU8Zą odzys1ca6 
swą 1Oydajnoś6 1'rodukcyjną, a zachodnie 
mocarstwa okupacyjne powinny dzia,l.M w 
tym kierunku "bez zwłoki". Vandenberg 
podkreślił specjalnie doniosłość pr(}blemu 
zagłębia Ruhry. 

Po wywodach na temat zagadnienia nie-

mieckiego, Vandenberg wspomniał: te na 
bieżącej sesji' "senat musi się. zająć również 
zagadnieniami Chin, Grecji, Turcji i Trie
stu, a dalej podkreślił konieczność rozbu
dowania ,.stosunków panamerykań3kich". 

Wres.zCie mówca 6twierdzilł, ża przyoho
dzą~ Z "pom8CQ," w ramach "Planu Mar
shalla", Btany ZjednocZone określą zara
zem cele na jakie" "pomoc" ta ma by6 zu
żytkowana. (zakup broni, końskiego mięsa, 
itp.) 

Blokada portów w Australii 
Kolerarze i marynarze rzucili pracQ 

Uczą się z tym, te Ukwidacja strajku będzie 
bardzo trudna. 

współpracy i wzajemnej pomocy, uczy
niliśmy znaczny krok naprzód w roz" 
woju i pogłębianiu trwałej przyjaźn1, 
istniejące między narodem rumuńskim 
a polskim. 

."~;~" Dr Pełru Groza .~ 
~ . Prezes Rady Ministr6w 

Rumuilskiej Republiki Ludowej 
• • • • 

Do Jego PJk:<roelencji Pana J6rze14 Cyran
k:lewdc:za., Prez,ee,a Rady MLndstrów R7Jeczypo
spolit~j Polsldej, WM67J11.W4. 

W im'lentu rumuilSldeJ del~Jf ~ 
, ." moim własnym. pmesyła.m Panu, PaD4e 

Prem!eae, fZłłOOWli , DM1O<!")'WIl beczyIpo.-poJ.1-
tej Po!&1dej naze najSZ<:Z&SZ1l podiiękowa
nda za si!Tde<:Zlll6 P 17.Yj ęcte, oika:ume członkom 
:rz~du RumuIilSldej RepUJbldk! Luoowej w cn-
61e wizyty naszej w WarMawie. 

W chwtiJd opUII'ZOZ-eru.4 gośolJn.neJ złem{ 
Demokra,tycznej Pol&ld, pl'zekazuJemy dzielne 
mu narodowI pc>lsklemu, który m1~lIśmy OK:1-
zję podzJwda~ przy cJę#tleJ pracy nad odbu': 
dowq swojej ukochanej ojczyzny, a który u
aierpial wskutek bestIalslwa ImperJalistów 
niemieckich - nasze najserdecMiejsze padzi, 
kowania za dowody lłympqtJ1 ,okazanej za na
szym poś.rednJctwem narodowJ llltl11uń.skJ~mu. 

Uważ3my, że 7lrobdJdśmy w~1Dd'8 ZIIlIcm:y 
krok naprzód na drodze pogłębJenla I rozwo
Ju trwałych stoS'ullIków przyJe.~m, 1etniejllcej 
między :n<l5zyml narodami ,PI"Zle!l; pod,jl'iBan!a 
UIDCl'wy o współpra.cy ikuUu.ralnej d przez po_ 
W'Zliętą decyzję Zliwarola w :n.ajlbliłszej przy_ 
szłości traktatu przyjaŻIń, w~łpraICY li wza- ' 
jemnej pomocy. 

Je6teśmy !przeświadczeni, te pIZe'J wza'" 
mn.e poz.nande ducllowy<ili bogactw D45Ilya 
n.arodów 1 prze<z rozwój p:rzyje.Źl1'1 1 współpra
cy między nimi - przyczynimy sIę do wzmo
cnienia siJ pokoju l postępu. 

Dr. Petru Groze. 
Prezes Rady Mirr1str6w 

Vandenberg 

Domaga.iąc się z na
ciskiem wyasygn(}wa
nia sumy jakiej żąda 
na cele tego planu 
Departament Stanu 
USA, Vandenberg 
podkreślił: że Amery
ka potrzebuje krajów, 
które ~ją skorzy
stać z "Planu Mar
shalla/' ,jako produ
centów i konsumen
tów! Realizacja Pla
nu Marshalla leży 
więc "w dobrze zrozu

LONDYN PAP - Z BrlsbanedQnoszą, te 
wbrew nadziejom władz na terytorium Queen 
s-le.nd trwa wciąż Slłirajk kołejilll:2Y. Zastrajko
walo ogółem 9 tysięcy pracown'ików ruchu 1. " 
tysiące pracowników wars'Ltatowych. Jedn<lcze 
ś·ruie zastrajkowaU pracownicy portowi i mary 
narze, we wszystldch portach Queenslandu, 
którzy ogłosili blokadę partów. Koła rządowe 

, . "';l ,·""i· Rumuńskiiej Repu.bl'ilki LudoiWef'. 

~~~~~~-----------------
mianym własnym interesie amerykańskim! 

W dalszym ciągu senator Vandenberg po 
szeregu wypadów antyradzieckich zazna
czył: że chodzi w danym wypadku o "plan 
dla Europy zachodniej, przy czym 8ukces 

Jubileuszowy Num.er "Glosucc 
W dniu 13 marca rb. z okazji 

1000-GO NUMERU NASZEGO PISMA 
.. GŁOS" ukaże się w znacznie zwięk szonej objętości I zaV"'~r""t bę~zle 
bogatą treść i obfity dział lIustracyjnv 

JUBłLr:USZOWY NUMER .. GŁOSU" 
znaleźć się powinien w domu każdego człowieka pracy. 

UWAGA KOLPORTERZY! 

Dodatkowe zamówIenia na 1000.ny numer "GŁOSU" prosimy 
- ~1~ ~ 7i'1r ~n dnia 8 l"Iilrt:a rb. do Biu ra Kolportażu RSW "PRASA". Łódź, 
ul. Zwirki 17, tel. 130-62. 

B O , 
AMERYKANSKA 

w rękach 
żołnierzy 

fvlARKOSA 

.. P~RYZ .PAP. - We~ug l!1lfoz:macji radi>osta r ':lemokratycme zdobyły znaCZi[Ją moŚĆ materia
CJI. W{)lneJ GrecJi.. odJd1J!~y armld demokra~ycz fU wojennego. 
n~J stoczyłX ~ę~e WalkI z wojskami atenski J Na iJ.u<.!trili'Oji - broń zdobyta w czasie je 
mI. w pobl1ZU mlejS'::owości Aspmva1tos. Od- dnej z p<ltyczelk. na ~ołniefZiilich ateńskich ..:.. 

-----------------------___________ ..: .J:z",ały ateńskie zosta.ły lozprOS~Q:.ne a o.<!~~y ,hrilbWlly. 1 .Q~ty, . il~y~~sj{.L~~..,!!Y:robl&; 
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r aw a -e do a 
Prywatna pożyczka p. Marshalla w WYSOkości 200 mil onów do'. dla gen. 

Wlec Mosleya rozbity 
LONDYN (PAP). W niedzielę popołu

dniu faszyści brytyjscy Oswalda Mosley'a 
zorganizowali wiec w półn.ocnej części Franco Londynu. Wiec, który miał zainaugurować 
kampanię przedwybor~ na rzecz kandy-

LONDYN (pAP). W 
hiszpańskich kolach repu
blikań8kich oświadczono 
w poniedziałek, że polity
ka Stanów Zjednoczonych 
zmierza obecnie do udzie
lenia Hiszpanii franki
stowskiej pożyczki ;,pry-

watnej'/, w wysokości 200 
milj. dolarów. OśwIadcze
nie to cytowane jest 

• przez agencję ameryk ań-
'. ską Associated Press, któ-

rzysta poowójnie z tego rodzaju "prywat 
nej" pożyczki amerykańskiej. Nie tylko 
otrzyma on pieniądze potrzebne do' wspar
cia swego reżimu, lecz będzie wolny od 
w'szellcich warunków politycznych w prze
ciwieńs'cwi() tlo kraj(jw zachoc1nio-europcj
skich ucz~tnjczących oficjalnie' \V "p]:mic 
I ~ ~_ ~ ~ ~ ~ ~ 

l\'larshalla". datów partii Mosley'a, trwał zaledwie 10 
Otrzymane przez republikanów wiado- minut. Publiczność zaraz po otwarciu wie

mości z Madrytu ~wiadczą o tym, że Fr~m- cu zaczęła wznosić okrzyki "Precz z faszy
co i jego zwolennicyoczekują.z ufnością stami". Wracajcie do Niemiec". Tłum przy:
przyznania sobie tej "prywatnej" POŻYCZ-, jął groźną postawę w stosunku do orgam
k~ amerykańskiej 1\3 tak bardzo korzyst- zator~w wiecu: tak, że. po]i~ja i?terwenio-
nvclt l'VlIrunkaeh. wała 1 :r.arządZ1ła ro7.WlązanJ.e WIecu. 

11"_"11_1111 IIII_nft_ml nu 1111 1111 1111 1111_1111_1111 1111_ 
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wypiera "glię 
Hsar!liirze allervkrńscy kuuuJ~ króla Faruka ob·etn.cą odd3ft'a mu Sudanu 

.% E ., 
I tu 

ra dodaJe, powołując się na informacje 
przywódców ruchu podziemnego w Hisz- SOFIA PAP - Dziennik bułgarski "Tzgrev" 10w1 Farukowi. że Stany Zjednoczone uzyska- dzie Sudanem t zezwolenia na S'l:kolenie wojsk 
panli. że już w przeciągu dwóch tygodui- w artykule omawi.ającyym sytuację w Egipcie lą od WiElkiej Brytilnł1/. zgodę na ewakuację egilpskicl1 i ża!ndarmerii przez ofłCii!rów i\'Inery' 
od '_.I..! d stwierdza, że rząd amer)"k<Jński zwrócił się woj~1!; brytyjskich z Egiptu j poprą sprawę \cańsk<:h. Poza tym 3 tys. iołnierz-y amerykań-

Jo:ru.ue stamtą misja rządtt generała ostatnio z kO'!'l'kreŁnymi pra)Jozyrjami d<l króla przekaa.ania Llhili Egiptowi. P07.a tym Stany ,;kich w cywilnych ubrania1:h 7.~tałobT wy-
Franco, ~ załatwić spra''Vę tego kredytu z egipsklego raruka w sprawie ufl·tielema USA Zjedn<lczone udzieliłyby Egliptowi pożyczki. słanych na teren kanału Sue-z Ici ego. 
bankami Stanów Zjednoczonych. "pewnych koncesji" w Egipcie. Przedstawicie W zamian za to Stany ZjednoC7.0ne domaga A.merykańska eksped~la ge6Iogioma, Jlł'O"' 

Jak podkreślają dalej hiszpańskie koła la rządu amerykańskiego mieli ośwadczyć kró ją się udziału przedstawicieli USA w Z9-Tzą-1 wadząca roboty w Egipcie JH)d poZorem pasm 
republ.ikańskie w Londynie, Franco sko- kiwań a.rcheolQglcznych, mIalaby uzyskać pr. ; \ G 05 r un' sk- O Isce wo prowadzenia poszukiwań uranu na teryto. 

C . h • Nu.m EgiJp~. Jeśli Libd.a zostanie oddl~na pod le e largl opIekę EgIptu, to ma ona 'Pows.tawac fa'k.ty<:z 
BUKARESZT PAP. ~ Z oikazj-i pobytu ru- s<:ąc o znaczeniu Ziem Odzyskanych, dzien- me prl kontto<lą Sl Zjednoczonych. Stany 

W Londynie muńskiej delegacji rządowej w Warszawie, nm{ stwierd,a: "Wbrew manewrom imp.eriall- ZjeoooC'lone zażądały jeszcze oddania im w 
OTaz podpisania polsko - rumllński€j konwen- stów brytyjsko - amerykańskich, kt6rzy pod- dzń.erżawę półwyspu Silllaja oraz udzieleni:a fir 

LO:NDYN PAP. - Poniedziałkowe posie- cji kulturililnej, prasa rumuń~ka zamieściła li- .~ycajq rewi,zjoni$tyczne tendencje ka.pitali~tów mam amery'kańskim prawa prz€pmwadilenfu 
dzenie konferencji trze-ch w sprawie Niemiec czne artykuły na temat w5.zystkkh przejawów i militarystów niemieckich, naród polski w 0- rurodągów popT'2)ez terytori'IJm Egi-ptu do part 
było znów otoczone /ojemnicq. Ag€n<:'ja Reu- Jl,Qwej T~zywistośd po'l6~iej.... pnrci,!A. nie~a('hwjaną. p~zyjaź.ń z~ Zwiq;kiel~ Sa~I(f'\.1. Król Egiptu Fam'k mi'al wyrazić 
tera lalmI' jedIiak .. I Cen.tralny organ Rumunsk!Ie] Parni Robot- RadZIeckIm l WszystkimI kraJaJ1I/ demoKTacjJ l.asa<ln1czą zgodę na warun.ki am~rykańskI~ 

. ~e" . we.n;~' ze było. to "naj- niczej "Scantea" zami€'S;l:cza p.f. "Polska gdra- ludowej jest zdecrdowony bronić swych Slrl- ()() wywołało nle-zadowolettle w masach na:ro-
sJmteczme]sze pO~HedZlellJ~ obecneJ. konfe- dza się na ruinach przeszłości" obs<:erny Art y- sznych praw l nie poddać się żadnej presji". du egi'))5kiegQ. 
rencj'i. Głównym przedmiotem obrad miała kuł, w którym omawia gospodaxcze i poUtycz- Dzien.ruik ?:ajmuje '-"'ię następnie f:<:czeqóło- _ 
być kwestlia fuzji frqncuskiej strefy okupa- ne sukcesy Mmobacji pols-kriej. Dzi-ennik 0- wo reformami spole-cznym.i, a pnede wsz)';;t- Na ,"orąinesie 

'n . t f l •. mawia cele p'ol.skLej Pa.rtli Robotni-ez,ej w czyn' kim reformą mIną i nacjonalizacją przemysłu, 
cy! ej ze El re q ang o -, a.merykallskq, /0 Jest nej Walc. e Prz.e<:iW~o okupantowi oraz obec-I WSJkil'Lując na całkowite wyeJimi.ncwanJe ka- Dz,·wna cenzura 
8pra:wa przel(sz!,a1cenia Bbzoni/ w Trjz'onię. I ną jej pracę nad odbudową Nowej Pols~i. Pi- pi/alu zagranicznego. 
IP..... """.....,. II _ ......... ~.........,: . ~.....,g_. .... .......... ___ .... ______ --

abotaŻYSCl Ref rmy Rolnej 
staną przed Sądem Wojskowym w Warszawie 

WARSZAW A PAP. - Dnrla 2 maxa bT'1 W świetle zebranych dowodów prz€6tęp- lania dekretu o reformie rolnej. Za wydam!-
przed Wojskowym SądeTR Rejonowym w <:za działalność oskarżonY'Ch - zajml1jących n~e be;z;podstawnyoch orzeczeń pTawnyćh o wy 
W:.a,rs:z.awie rozpocrnde' ~ię proces ~y sabo- kierownicze stanowiska '" ''\Tojewódzkim U- łąc7!aniu majątków :z:iemsltich z parcelac~, os
tażystów reformy rolne]. rzędzie Ziemskdm '" Warsz.awie '7' polegała karże.ni pobierali od poszczególnych obszar-

Na ławie oskMżonych z,asi-adają: Mari,an na wydawąniu , w iIl!tere.sie 'Poszcze'(Jólnych nik6w wielotysięczne łapówki. W ten sposób 
BarańsJci - nacze.lnik wydziału prawnego wo obsUłJrników, blęc/nych orzeczeń w przedmio- oskarżeni udaremniali parcelację szeregu ma
l'ewódzk.i.ego urzędu ziemsk~ego w WaI'6zawie, cie wyłączania majątków ziemskich spod dz.la jqtków w woj. wa,rszawsklm. 
ChmiclewskJi Stani~ław - radca prawny woj. 111111111111111111111111111111111111111111111111111 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111"1111111mllUmlllllllllllRl 

E~j~:~~~1t:=~!5!;a:~~~~ ~ Amor kańskie związki protestU)-ą 
Na wszystkJich oska.rzonych dąty zanut ! 

""'Iadomego Babo/awania dekretu o refor.mJe przeciw aresztowaniom obcokra;owc6w 
rolnel, a tym samym godumie w podstawo- • 
we in!er~y paflstwa 1 jego ia.sady wtrojo- NOWY JORK (PAP). W związku Z licz- wybrało delegację, która ma złożyć protest 
we. nymi aresztowaniami, przeprowadzonymi na ręce generalnego prokuratora pneciw

adro .łoskfe mUczy! 
przeciwko osobom podejrzanyni o przeko- ko tego rodzaju areiSztowaniom. 

. . " W stanie St. Louis na znak protestu prze 
nama demOkratyczne, a me pOSlada]ącym ciwko aresztowaniom, miejscowe związki 
obywattlstwa amerykańskiego, 80 przed-. zawodowe wystawiły pikiety przed lokal
stawicieli zwią.,;ków zawodowych Filadelfii nym biurem imigracyjnym. 

RZ\'M (obsł. wł.) - Rozpoczęty ", rul6d.zle 
lę !Strajk iPracown;ik6w radia włoskiego trwa 
nadal. W dniu wczoI'ajezym radiosltacje wło
ISlkie :m.ilC'Lały w dalszym ciąg1l. Nadzieje n.a 
nybką Hkwidację utarg11 z pracownikami ra
dia wł0'5ki-ego E'ą bardzo słabe. 

Ś. tp. 

GŁOSZENIA 
DO 10DO-GO NlłMEIlU "GŁOSU" 

będą przyjmowane tylko 

Główny kasjer Łódzkiego Zjednoczeuia Przemysm DzIewiarskiego 
zmarl nagle dnia 28 luteg() lP48 r. 

Zonie 1 dzieciom zmarłego naj gorętsze wyrazy wsp6lc<:ucla ;;kladają 

de') dnia 10 marca rb. wł.ąclnJe. 
DYREKCJA RADA ZAKŁADOWA i PRACOWNICY ŁZPD. 

34 'myślę o tym, Jakie straszne grzechy u-
wiły sobie gniazdo w mojej rodzinnej 
Bucharze; miejmy jednak nadzieję, że 
przy pomocy katów emirskich wkrótce 
występki zostaną zniszczone i miejsce 
!ch zastąpi cnota. 

Farbiarz splunął i nie oglądając się, I - Rzeczywiście, to niebezpieczny 
poszedł precz. przestępca ten chłopiec. - rozprawiał 

Wielki wezyr szybko zakończył jesz- głośno Chodża Nasredin. - Nie można 
cze kilka spraw, przy czym z każdej dostatecznie chwalić zapobiegliwość e 
sprawy potrafił bezwzględnie wyciągać mira, który ochrania kraj swój od podo
korzyści dla emirskiej skarbnicy. Z umie bnych wrogów, którzy są tym bardziej 
jętności tej słynął pomiędzy innymi do- niebezpieczni, że pokrywają młodością 
stojnikami. podejrzany kierunek swoicil myśli. Nie 

Kaci zaś pracowali na miejscu kaźni dalej jak dziś widziałem jeszcze jedne
bez odpoczynku, bez wytchnien;a. - go przestępcę, gorszego i bardziej nie 
Stamtąd podnosily się jęki I krzyki. Wiei bezpiecznego aniżeli ten. Tamten prze 
ki wezyr kierował do katów wciąż no- stępca - pomyślcie sami - zrobił je
wych i nowych grzeszników, którzy już szcze coś wiE;kszego i to pod samą. ścia 
tworzyli długą kolejkę - starcy, kob:e- ną pałacu. Każda kara byłaby dla niego 
ty i nawet dziesięcioletni chłopiec, po- zbyt mała, chyba żeby go wbić na pal. 
sądzony o bezczelne i wolnomyślne Obawiam się jednak, że pal przeszedł
uwilgotnienie ziemi przed emirskim pa by przez tego przestępc::ę jak rożen 
lacem. Mały drżał i płakał. rozmazując przez kurcz6ka, gdyż tamten przestępca 
łzy po twarzy. Chod73 .f'Jasredin patrzał Sk011cZ;d dopiero cztery latd. Ale to o
na niego z żalem i oburzeniem w ser- czywiście nie jest usprawiedliwieniem 
CU. Serce moje napełnia się rozpaczą, adv 

J Tak przemawiał, starając się upodob
nić do mułły, wygłaszającego kazanie, 
i głos jego i słowa pełne były cnoty, a
ludzie mający uszy słyszeli, rorumieli i 
kryli w brodach niedobre, zatajone uś
miechy. 

ROZDZIAŁ Xl. 
Nagle Chodża Nasredin spostrzegł, 

że tłum mocno. się przerzedził. Wielu 
szybko się rozchodziło, inni nawet ucie 
·kali. - Czy nie dobiera się do mnie 
straż? - p.om3,ślał niespokojnie. 

Zrozumiał jednak wszystko, gdy zau
ważył zbliżającego się lichwiarza: Za 
nim pod ochroną strażników szedł siwo 
I')rody starzec w płaszczu umazanym 
qliną l zawinięta w czadrę kobieta, wła
ściwie dziewczyna, jeszcze zupełnie 
młodziutka,. jak to stwierdził Cllodża 
"Ias~edin, który doświadczonym okiem 
,pogl;Jdał na lei Ćl1ćid. 

- A gdzig iest Zakicfl Dżuir, Spid i 
Sadyk? - zapytał skrnr";ącym głosem 
lichwiarz, oglądając ludzi swoim Jedy-

Na ro;zkaz prokuratora. generalnego' prowin
cji Quebec w Kanad-zie, poliCja w Montrealu 
skonfiskowała dwa Hlmy krótkometrażowe -
"Ci, którzy przetrwali" i "Odbudowa War6z.a
wy" (I). Pierwszy z tych filmów 'ZWiązany jest 
z tematyką hitlerowskkh obozów kO'llcentra
crjnych, tytuł drugiego - mówi sam :za 'sie
bie. Należy dodać, że filmy te były wyświet- . 
lane na JH)kazJe zamkniętym w miej~cowym 
TowarzY!ltw:ie Polskim. 

Jako przyczynę tej osoblliwej konfl6katy 
prokurator kanaqyjski podał, że krótkometra
żóWtki rzekomo "pow'5tały z hlspiracji komuni
s tyczne j" li) 

A więc dl.a pewnyclt dY9U~tarzy ka.n.adyj
ski'Ch film, obrazujący o<'lbudO'Wę :mis'ZCZonej 
przez Niemców stolicy Polski, albo ujawn,ia
jący tbTOldnie hitlerowskie w obO'Zach k07K"e!l
tracyjnych., to nie }est prawda, fakt ł doku
ment, lecz po prostu - .. 1nE'?iTac)~ "komuni-
6ty<:z.n.a". ldą-c torem tej logi'ki, należałoby 
doJ6ć do 'w.nil'>Sku, że IIp. fi1my, pO<ka21ljące 0d.
budowę lilie Wal'5'Zawy, lecz niemieckich fa
bryk zbrojeniowych w Bizon'ii, albo pobyt SS
manów w lSallatoryjnych "obozach" .a:DgI06a
skicll, Mshłgiwałyby na jark najs.zersze ro.z;po
ws<:echnienie, jako wo,lne niewątpliwie od "in
spiracji! komunistycznej"_ 

OczywiŚC'i€, JH)za tymi "motywami" kan.a
dyjskiego prokuratora kryj~ się motywy praw
dr.iwe, całkiem inne: chęć O~'lC'zęd.zan,ia Niem
ców, puszczania w niepamięć ich zbrodni wo
jennych i kaptowanie sohie wdzięqnośd ex
hitlerowców, którzy - zdan.iem pe'.vnych kół 
angloSBskkh - przydać się jeszcze na coł 
~ogą. 

, Taka jest - Jak wiemY' - 1'owojenna ?O
htyka pp. Marflh.allów i Bevin6w, więc i pro
kurator z Quebec musi być jej posłuszny. 

B. D. 

u 

nym okiem, drugie zaś było matowe I 
nieruchome, zaciągnięte bielmem.
Przed chwilą byli, spostrzegłem ich z 
daleka. Wkrótce przyjdzie termin 
płatności ich długów, napróżno oni ucie-
kają i kryją się, . _ 

I kulejąc, powlókł daJeJ swój garti. 
Dookoła w tłumie rozpoczęły się roz

mowy: 
- Patrzcie, patrzcre, ten pająk pocią 

gną1 przed emirski sąd garncarza Nija
za i jego córkę. 

- Nie dał garncarzowi ani dnia zwlo 
ki. 

- Niech będzie przeklęty ten lich
wiarz. Za dwa tygodnie jest termin płat 
ności mego długul 

- A mój termin za tydzień I 
- Patrzcie, jak wszyscy przed nim 

uciekają, jak gdyby był roznosicielem 
trądu lub cholery! 

- Ten lichwiarz gorszy jest od trędo 
wategoJ 

Duszę Chodży Nasredina dręczyły sza 
lone wyrzuty_ Powtórzył swoją przysię
gę: "Utopię go w tym samym stawie", 

Arsłanbek przepuścił lichwiarza tiez 
kolejki. .za nim do pomostu podszedł 
oarncarz z córka, padli na kolana l uca
łowali fredzJe dVWnnll .. 

(O. c.n.) 



OlOS ROBOTNICZY Sł,t .• 

Nie zlDarnujelD.Y Transport czeskich towarów Odrą 
.... Czynna od l!sto~d-a ub. T. pierwsza w Po}.! 

P
· sce Delegatura Czechosłowackiej Zeglugi na 

~ni jedneg~ grosza. 

lan inwes.tYCYI-ny J-e$t całkowicie rea ny ~~'?-j:,~'~Ei;;;~:i!:1rt~'S~; 
)Vro:ławskiej Delegatury CzechosłowackIej, Ro 

II-si etap odbudow- I- ro.budowy naSZ9n o życia berta Marka, t-ransport czechosłowackich toWlll 
~:Ii "::II r6w Odrą z Koma do Szczecina prze1t W -roc-

Zeby Czyteln1k mial zupełnq Ja~nGś6 w sprawie, którą poruszamy, zaznaczamy od 
l(1ZU, że plan produkcyjny naszego p!.lństwa to nie to samo co plan inwestycyjny. Pod 
okrejleniem: plan produkcyjny rozumtemy te wszystkie towa,ry, które wypuścić mają 
nasze fabryki, kopalnie i huty w fJZn-lczonym erosie, według ust.alonej ilości i -lsorty
mentu. Pod określeniem zaś: plan inwesty- cyjny rozumiemy te wszystkie wkłady 1wlillfl
lewe, kt6re czynimy w przemysł, komll.1ikację, rolnictwo i w c.złowi,eka (zdrowie, o§ .viata 
ltd.), żeby przy ich pomocy stworzyć /Jod stawy dla wykonania planu produkcyjnego. 
I-naczeJ mówiqc: plan produkcyj.ny wyrasta na podłożu planu inwestycyjnego .. 

Plan inwestycyjny wykazuje r6wnież wzrost law i z powrotem będzie odbywał się holow
wydatków na ogólne potrzeby I1aszego nikami i barkami czeskimi W tym celu T&o 

społeczeństwa, związ-ane z oświatą, ezytel- montuje się w stoczniach odrzańskich sze_reg ba 
nictwem i zdrowi'em.· Na specj<lbe pod- rek orewill1dykowanych przez Crech6w % Nte-

kreślenie zasługuje pozyejoa 300 [llllh:;ow zł miec, w stoczni zaś w Glogo'VTie 'remonlr..lje &tę 
na biblioteki gminne dla ludności w:ejskjc~ . par-owiec "Ressel". Poza tym Czesi budują :w-

e ozmach planu inwestycyjnego, masowy ruch swoich stoczniach w Pradze nowEl., statki. Cze
współzawodnictwa ipr,acy gwarantują c3ł- ska żegluga będ'l.fe ściśle w1:lp6łpracowala I 
kowite wypełnienie naszych planów P!D- polską na Odrze w ten sposób, iź będ.zi~ ona 

dukcyjnych, a nawet wykonanie loch na r..:e- korzystać ze SJto=1, magazyn6w i portów pol 

Sejm uchwalił państwowy plan inwestycyJ
ny na rok 1948. Ogólna suma pieniędzy, 
jak./l w roJtu bieżącym rząd wyda na In we

ety.cje,· etanowi 193 ml1f<1rdy 800 milion6·.., zl. 
Piel'Wl5ze pytanie, 'które się nasuwa: skąd p' ń-

k · sklej żeglugi na Odrze. inwestycje Ministerstwa Odbudowy z ' wmą których odcinkach w terminie znacznie rot-
39 miliardów 400 milionów zł. przy czym m.j- 5zym, niż okres trzech lat. Rozmach t€n przy- Tlf>l1MpOI't towar6w aeskkh Odrą rozpoea
większe kwoty przezna-czon€ Z'Oslały no bu- sporzy PoJsce nowe wartości mat-?-r:alne. nie się z końcem marca względnie w począto 
downictwo--mieszkaniowe. Na czwartym m'ej- Wzmo>C![l.i nas g()spodarczo, 'podni.esie wagę kach kwietnia bież r. W 1948 r. Czesi maj, 
scu 'idą inwestycje na rolnictwo z sumą o·k(l}o polityczną naszego państwa na świecie : wy- za.mi.ar uruchomić 40 jednostek, a. w 1949 r. -
27. miliardów zł. Pieniądze te zużyte nęaą mi kuje rzeczywistą i trwałą podstawę sily, do- 80 . • two iIlC1.!ze weźmie takq olbrżymiq sumę? 

G
łówne ' :hódła uzyskania tej sumy są na
stępujące: kwo-ty <płynące z dochodów 
una,rodowionego przemysłu, kwoty płyną

.. I nadwyżek w)1J'O~ro-wany<:h oszczęd
aoklll z budJtetu państwowego, rezerwy z ak
cji e,połec-nnego osz.czędz<Lnia, wres.zcie kredy
ty ud:l:ieJ.()ne n~ przez Związek RadzitH:ki. 
Wl$ozY6>tk.is te pozycje r.aozem dadzą nam środki 

I;kw'aację odłogów, na zwię..l(szen;e przelwi T- brotytu J kult~ry narodu. W naj1:rliższym cz'as:le Delegaturr Cze,kf. 
stwa rolnego i umaszynowioenia rolnidwa. Jerzy Nawrot. mają powstać w Koźlu i Szczecinie. 
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Problen • ., oszczędnoścloUJe 

4la realiza.cj:! planu Inwe<'ltycyfnego. Są miliony do uzyskania 
D mgie pytanie, kt6Te in.t~resuje każdego -

to lIIpl18.wa: ay sumy >te są realne? Czy Każdy numer przędzy i 'kaJidy rodzaj pro- meru nominalnego to aLbo krzywdzony jeflt iIlie do tego, ażeby 41k1re§lOlle galnmJld iOO<w«r6w 
. neczywiście Je zdobędziemy? Odpowiedź dukowanej tkaniny winien odpowiadać ściśle klient, albo następuje ma mo tTawS'bwo eu- odpowi&da~y zatwierdzOlllym dla nici!. 'WaIUn-

aa to pyta.me m()żemy McZeI1pnqć :z dośw:ad- oklreślonym w-a.runlkom technicznym, przewl- rowea. kom technicznym. 
neń, kt6re n~ dostarczył pl.an inwMtycyjny dzianym w procers.ie -teCIhnologicznym. Jeżeli lIkanilna utJkana jest za rza!lk.o, to ja- W praktyce n-ajQzęścieJ M«rZa sili Jednak. 
R rok 1947. PlaJIl wyno'5.ił wówczas 116 mi- Klient wpu,jąc tikaninę !płaci za towar o <!a- !kość jej joeM niższa od IPrzewid~anej, Jeieli te na sikUltek nied'ba'Istwa czy ni edh lu jw; twa 
Uardów zł()tych i został wykonany pod wzglę- nej jakości, to maczy urt:k.aJl1y z przęd'ly >!Ikaruna jest za "gąsta", jeśli iQość wątk6w w praq IPrz}'1PAda na Jednoetfkę towaru R07,ej 
dem finansowym prawie w 100 proct!ntadh. o okr-eśtlonym numeTZe, :7Jawierająq O'dpowied- ipTZY'Paoajoąrca na jeden om Jeslt Wy:is1Ul (»d tej, o kJlka procent wi~j s>urowca, amlil:eaiłry na
A bym nam W6WC:ZM ciężej, !!lIż obecnie. To nią irlo,ść wątlk6w na 1 cm i o śdśle oIkre';lonej ~ja!ką IPrzeWJld'1lją warunki ~oołunllOzne, mamy czywi.ści-e należało na nią wydatkować. Kan
ZIltaCzy, że planowaliśmy realnie nasze inwe- ISZ'e!I'Okośd. Niestety, c.zęsto zd<lrz-a się le- znOW'll do czynienia :z mamnQtralWStwE!iIII su· sument nie ma z tego źadneJ konzy.ki, II prze-
1'lJ"Cje 'W roku ubiegłym j nie ma ;podstaw' rio 8zcze, źe wytworzone towary odbiegaj q od rowca. Nie jest równlet dobrze, gdy s~ero- mysł traci olbrzymie sumy. 
'Wlltpliwo·ŚC'i w tej spraw.ie na rOIk bie'Żący. właściwych dla danego ga,tUlIlku wmunk6w kość rtkaniny nie odp.owi,ada przepioowernu Produkcja tkanin bawelłniaJIlydh ma wynierś~ 
!Powie ktoś: przecierź plaJIl Z09tał powiększ'my tec1micznych. rozmIarowi. Walka o jakość produkcji w!}rze- w rolm bieżącym 315 milionów mebr6w bleżl\
O blisko 78 mllia.rdów złotych. Odpowiemy na Jeżeli !przędza 7awiera oochylenia od nu- myśle wł6lkiennkzym obeJmlljoe więc i dąze- cyeh. Jerź-eli 'iprzyjmiemy (fUwzgl~la.ją>c r6w
to: slusznle, że zQst-al powigkszony. W dągu 111111 II 1111111111 U III 1111 IIlIIIIIIłllflllll1l11l 1111111111 111 tlllllll/IJ1I1ll1l1l1ll1l1ll1lt1l1l11ll 1111111 IIIIIIIIIIIIIHI/!IIII III11I1UłlIIIIIIJlIlIllIlItIlI1IłIflIiIlfIlI1/1111J .ni~ odchylenia w przeciwnq s~ronę), że prze-
1941 r. 7Jbudowaliśmy nowe fabryki, powięk- p d k II II II II Ił II ki ciętnie 'pahtjemy w metr towaru o 2-3 pro-

::{;i~mn~~z~e::r~':~;ró~W~Wi~~~" :~~~o~ ro ·o Ujemy JUZ nie UKące sz o :~h:r~~!::e<J~:~' :ro~~~e t~~'l~id. 
'W.al1śmy ro-z1eg}· sJet pań6twow ........ handlu nefo.o m"'''''iby nn;em-ł bawełi!liany 'ZoIIOS'llCzę-
c1eł.801.!czn.ego J ~rtcwego. To ~ te pO- Moi (wośei zastosowania w praklye, dztć taikt:~ Uood ~ (4 'W' pewnym etop-
mno1y1J.łmy og6111e bogactwo naszego kraju. Statystyka stwierdza, te 80 proc. ran 1 ska Zdawać by ~i~ m09ło, fle "Phyrof1w" je~ nilu. ro.bocIamy), kJt6re wy\'lItarezyłyby do -yry-
Shls-m!e więc, teby na t.eJ wyższej podstawie leczeń pr:zy wypadkach s.amocho:do-wych _ to bardzQ kosztowny. Tymczasem me. Cen.a 1 m. two.I7..eIrla dodatlkowycl1 - _eścłu >czy nawet 
dochodu narodow69'o wyrósł wy7.s7;y plan in- skutek potłuC'ZOny::h s:zyb. W r6żnycn kra- kwadr. zwykłego szkła. lustrzanego na wolnym dziesdęc'tu mHion6w metr6w bi!eżącydl .flt.a;n!ny. 
'W'Mty<:yjny. · rynku wynosi 6--17 tyli. zł. Cena 1 m. "Phy.ro Podobn.ie przedstawl:a elę sytnlllCja 'W' innych 

r:t'\ld.. s !kolei pytan!.e, 110 t!'pI'taIWa, na CG jach p:racowano nad wynalezieniem III'lkła nle fleksu" dzięki temu. ż. fabryczka. joest zaopa branżadł!. przemys:liu włólkie.mtfa;ego, ()!br%'/
p6jd/l te pieniądzel Sposób wydaw.3nia tł:nkącego. Już przed wojną m>ane było Jako trywan~ w surowiee wprost z hut po cenoa<:h m/e lRlnty, które dadzq &/ę, Ialf. lo wldnmy, 
pieniędzy ułożoollY Jest śdśle według wa- napepsze IZ'ldo hartowane belgijskU! ,,secu- S'Z'tywnych, Jest taka lama. Niestety, "Phyro- \ wyrazl~ w m1IJonoch metr6w J mJltcnach rW-

li potrzeb IUUOOU i państwa. B}1 c;zaa. np. rit"', ~abiane w Belgt1. CzechosłowacJ, fleksu nie mamy j,eocze wiele. WaTUllkt pro- , Jor6w, pr:zepczdaJq u mu roJr:.zocznJe ba ł:rcf.ne-
'W 194(1 roku, kiedy ńajwa.łnle.f!!Z<l naszą bo- Włoszech, Niemczech, Pran::j! 1 Japonii. W r. du:kcyjne spółd:zieIni .ą w tej chwilil. skromne.. go połytku. . 
łą>C'Zlk<l był tran5port. WÓW'C'balr poświęcl1lśmy 38 nad wynalazkiem szkła nietluką<:ego zaczę M'ieśct się ona. w tn:ech niewielkich pokojach SipI<lłVM jest pllna. 'WInI!I.y." ływo 1llt. 
40 procent og6łu wydatków inw~tycyJnych to pracować 1 w Polsce, bowiem "Securit" zatrudniając 16 pI~wnik6w. Dotychcu. pra ~esować nill !!lllJj&zemze rzesze 'Wlókniarzy :r0-
lla. k<lmun1k.ację. W roku 1947 pun.kt clężko- Iprowa<b:any I %a9ra.nicy był bar<izo drogi. cowala na Jedną zmdanę. Wkrótce wprowadzo Ibortników, majaotrów, aparat tecb.niC'ZiIly, erga
łci przresunął lię na pnleIll)"Sl. Wkład nasz W tym celu uru::homion.-a z05tała w Wa.rsza- ne być mai.ą trzy zm1any. Wtedy spółdz:lelnia nba.c}e poliJtycme '1!pOłec'm., oru narady 
iii pnemy61 wyllosN WÓWCZlM 38,5 proc. -całe- bQdrie mogła wypuszczać 2.400 m. kw h.artowa wytwórcze. 
to pLanu mwestycyJnego. W ~oltu 1948 w cen- wt. m4la fabryC7Jka doświadczam.. Wojna neg<l tUła miesięcznie. ObecnW przygotowuj. ScI.l6 p,..~ Wf1J'U.IIk6w ·łe<:hn!a. 
~ MU.) uwagi .toi n.adal przemysł. PIu przeI'W'da ~j dzt8łalbtoś6. łl'Zkło dla lotndctwa., koleJnl~tvnt. I AJn()cho- nych - to droga do swJękazMJa O/JZclędn.oAcJ 
1t%7:ew.lduJe DJa ten. oel DaJwiększ4 ~ję 'Wy- Pr.ace podj~a obecnie 1p6łd:rle1nta pnlcy d6w. Z .. ' 1 podnfesIenIe rentownoAcJ IKJldttd6w praay. 
&-tikÓWI M m1Il,ia.rdów 200 tVillon6w złotych. ,,Phyr<l:!'!eks" znes"ronra 'W CentralnYm Ztedno 
Za M pieaJ.Illdze M1nt5te1'l5two PrzemY6łu 'hę- czemu Sp6tłd.rloelni Przemysłowych. Jej zada
dzie !kontynuowaJo w roku 1948 budowę tr:ze<:h n1.em· nde są ju:!: doświadczenia, ale produkcja. 
1I.0wydJ., wielkicl1 kopalń węgla ("GIg<int", Metody otr:zym>anta szkła Mrtowanego zostały 
.Zlemowit", "Wesoła"), ukończy budowę elek- bowiem odkryte. "PhY'loflelks" produkow-any 
trown.i 'W Jaworzni6, zbuooje fa'brykę ohemkz- j~st na lnny.::h %&Sadach, nłi "Securlt". Prze
ll.4 "R~ta", zbuduje fa,brykę two'rzvw syn te- prowadzone nJeda.wno b-ad:and!a nad .polS'k1m 
tycznych, zakończy budowę fabryki aamocho- szkłem ha:rtowuym pnez Zakła.d Analizy 
({ów dę:!:arowych w Staradhomca.ch z prodnk- Teehniczne! PoliłechnHd W-arszawsklej wyka 
cjlł 10 tysięcy 'WOoz6w rocznie, 7'buduje fabry- z.~, b "Phyrof1eks" nie ustępuJe jakościowo 
kę łożysk kuJkowych w KraJŚn.iilm Lubalrsklm, sł}rnnE!iIIIU na caqym świecie "Securitowi". 
łab.rykę ma5%yn ! -turbin w Elblągu, fa-brykę Zahartowane l'Lkło mama rzucać o be\o-
8Ipa.ra.tów chemlcmych, fabrykę traktor6w, 111.- ZlOWą posadzkę inożna th!c w nie młotkiem, 
brykę tlUiperfosfatu 'W SzczecinLe, która jU!! na można na nim stawać. 'Nie rozbija s:lę. Wy,trzy 
Je<'lienl zasili wieś w nawolry sztuczne, fablY- muje ciężar do 200 kg. A Jeżeli się wresz::ie 
!kę igWł dziewiarsk.icl1, maezyll elek try\-'"'Z nych , zb-ije, nie . tłucze się na O!'tre kawałki, które 
masZ)l'Il. iPrzędzalniczych itd. - 511 to tylko tyle razy były j są przyczyną wielu skompU 
lIaJważnieJsze pozycje inwestycyJne Mllaler- kowanych poran~oeń. Rcyzsy.puJ.e się na drob
łltwa Przemysłu. . niutkie krysztaliki o zaokrąglonych k.antach, 

Na drugIm miejscu ~toJq wydatki, pn:ewl- nie są więe niebezpieczne. Zastosow.ande "Phy 
d:z:!t8JD.e na komunlk<IcJę, łqcz:no§ć, tegluqę rof'leksu" jest szerok1.e: lotnictwo, kolejniCtwo 
J porty. - razem wynoszą ()ne. 47 ~1ll.!iard6· ;v I przemysł automobilowy, optyka, szklenie wy 
600 mIlIonów złotych. Na trzecIm mieJSCU 1~ą staw, gala.nteria szklana. ' 

statnie dni Hitlera 
(ci ąl? dal SZl]) 

Na tym s!ę k{If\ezą pamlętn!3d nle- w skromnym młeszlkanłu jaBtlegoś drobnego 
mieokdego oficera, Gerthillrdta Boltda urzędnlika be.rlińsk.iego. W pokoju jest prawie 
odsłan.JaJące kulisy ostatnich dni Hitle- cienmo, gdyź okna są zabite deskami. Obok 
ra orarz nazłstowskleJ Trzeciej Rzeszy. Weydl.inga !>ied!l.ą dymi'Sjo.nowallli gellle,rałowie, 
Wspomnienia te nabierają specjalnego Wetosch, oraz Schm.idt-Danqwa.rd. Naprnecliw 
:zabarwlend.a, restawiamy le z pamiętni- ko - .:astygl w nieruchomej pozie szef jego 

sztabu - pułk<lwnilk von. Duffin. 
kamł radz1eckiego korespandenta woj~ W tym po'koju zapadł wyrOlk ostateczny na 
nego, maneg() dziennikarza l publlcy~ Trzecią Rzes%ę H'tlera. Tu wlaśn.ie Weydl!ng 
sty M. Gusa, kt6ry opisał swoje wraże- odczytał tekst rozkazu o kapitulacji przed mi 
nla, W'f'lliet;.lone ze stolicy Trzi!Clej Rze- krofonem, ustawionym przez władze rad/zlec
szy bezpośrednio po Jej upadtku. Dziw- kie. Je-dn<>cześnle te-n r02lkaz został uwiecznlo 
nym zbteglem okoliczności, radziecki oH ny noa płycie. Gdy Weydling dowiedział się 
«er 1 dziennikarz. M. Gus opowlada w d'ecyzj1 zapLsanioa jego przem6wienia na t.aś
swo1rch wspomndeniach o tym, . cze90 mie dźwiękowej, - powiedział: "trudno! co 
·nlemJ.edd oncer Holdt Już nie wtdzt.ał się robi należy robić do końca!..... Niemcy 
na własne ocz)', ale o czym wspomina siedzą nieruchomo i z <pO'Zo-mym spolkojem 
w swoich pamiętnikach. Wg'pomnienIa słuchają tekstu rozkazu. W pokoju rezlega się 
M . Gusa - to opowIeść o szczegółach gardłowy typowo pruski, bezba.rwny głos Wey 
\Jpa.dku Berlina, łączących się bezpośre- dlinga. "Berlin, 2 maja 1945 r., - grlZmią slo
dnio z tym, co opowiedział Holdt o osta wa rozkazu, - . 30 kwietnIa fuehTer popelnl!ł 
tn.1ch dniach przed kapitulacją. Pamię- samob6jstwo. W ten spos6b Hitler pOf'llucił 
tniki M. Gusa ukazały się w swoln'l nas na pastwę losu. UaY'Dił to w stosunku 
czasie na łamach prasy radzieckiej. I do tych, co zrożytl mu dozgolIIDą przysięgę 

wierności. Głos Weydlinga jest spokojny. Ge 
BERlIN KAPITULUJE neral odczytuje rozkaz do końca •. Dobitnie 

. , .Gen~rał W eyn]ill q zasiada przy stole, kt6- brzmią ostatruie wypowiedtliane przez niego 
ty znajduje się w środku pokoju jadalnelJo słowa ... WeydUna_ generał artylerii, dowódca 

'nterpelocle nO!!iizQcll CZQde'n'hów '" ' -
Dlaczego wagony lIie są ogrzewane? 

W dniu 18 11l1tego br. wy~cha.łem pocl,ll
gitem poŚlpies?!Il.ym, Iktóry według rozikładiu jraz
dy z dW()TOA Ł6d.ź-Kali6ka odohodz;i o godzinie 
22,50 w Uemniku Gdyni, wagonem 1[:1 klasy. 

Wa.go.n ,ten, jak również poz06tale wagony 
przez <:ały >Czas ipodróży nie były ogrzane, to 
jest dą godz. 9-tej rano 19 'lutego, k:iedy to 
poci'ąg ten przy;był do Gdyni. W Gdy;n.1 prze
si-adłem się do po>Ciągl1 idącego w k~eru'llku 
Szczecina, gdyż jechałem do Chy;łoni '- wa
gon również nJeogrz.a.ny. 

Drogę pow-ro-tnll <ld'byłem 'W' pocl/tgu po
śpiesznym, który z Gdyni wyjechał 19 lutego 
o godoz. 22,15 do Łodzi, gdzie przy;był-eIl} 20 lu
tego o godz. 6,20, r6wnież w wa.gon.le nie
()grzanym. 

W w~OIDil. tym podrótlcrwała poiZ& bm.'fI'Id 
podró:!:nyml ' l'Ównret rodziDa., złożona li trzech 
06ób ~ małym dzleoki~m n·a ręku. 

P.rzy!p11Szczam, :te czynnJIki. m!alTo&j.ne zba-
draj/l tę spr.a.wę. f ' J. S. 

ZBIOROWE WYDA W1NIcrwO 
DZIEŁ CHOP1NA 

Na półkadh' księg.allilldch ulkate lIi'4ł :zbioro
we wydawnictwo dzieł Fryderyka Ch<lpln&. 
Instytut F. ChO'p!.!lla :podpl~ł umowę I polslkim 
wydaWiD!lctw'em mw:ycz:nym w spr~ wyda
rura zbiorowego dzieł Chopina. Pi_e ze
szyty ukażą sili jut w 'końcu b1.eż~o r()ku. 
Ponadt() wydaJne będll ~ZC'Z-eg6.lne tomy 
"AnaJioz i o,bjaśnień" do utworów Fryderyka 
Chopma.. 

obrony Berlina". Gdy u>S!!~'owanta Krebsa nawiąZ'mila perlrallt-
Zapada ci.sZlll. Po ktlku minutach proponuję tacji z radzieck:!m dow6d:ztwem S'Jlełllły na nIt

generałowi wysłuchać nagra!llą już taśmę czym, Goebbel!, idąc za przykładem Hirtlera, 
dźwiękową· Radzista włącza atpilJl'!8.t. I zn6w rozmazał: - walczyć I WeydJ4'Dg natydJlmi.ast 
rozleg'a sdę glos Weydliln.ga. Tym razem na-,odPOwieddał, te o tym nie m,a mowy. Wysu
gl'any na taśmie. :ren głos czyni d.z:iwne wr<i- nął propozycję: natychmiast ' kapit1l'lować\ 
żenie na Niemcach, a przede wszystkim na sa Goebbels rzekł: 
mym Weyd1ingu. Słuchaj,ą m ,any lm dobrze - Generale! o Jłe pan wyj;dzle % mego ga-
tekst ro7.kazu, jak coś zupełnte nowego... blnetu z zamiarem k~pitulacj1, !każę Btrzela~ 

Na dźwięk własnego głosu Weydl:!ng cały panu w plecy. . 
stlę zatrząsł . Siedzący obdk niego generał We- Jednak Weydlw9 zdecydow,ał się na kapi-
tosch nie może ukryć swego zdenerwowania. tula<:ję. 
Drżą mu ręce l. k'llrcze wykrzywioaJ.ą twan. 
Drugi generał, SchmJdt-Dangward, zako:ył 
oczy IE~ką, Pułkownik "szklanym wzrokiem:' 
patrzy wprost w aparat, skąd rozlega .sdę ma
towy głos Weydlinga. Bębni w zdenerwowa
niu palcami po s101e. ,. Widzę vrrraźnie krople 
potu na cwle Weydll!ng-a. Zdaje się, ~ dopi,e 
ro w tej chwili uprzytomn.ili sobie, iż jest to 
kres wędr6W1ld... k.tulacJal 

OSTATNIE GROZBy GOEBBELSA 
Weydling nam opow.iada, :!:e ostatnio Hi

tler wyglądał na eupełnle skończonego 1 wy 
kończonego człowieka. Już w ()statni,ch nie
mal godzinach, gdy Rosjanie dosłownie znajdo 
wali się o kilkadziesiąt metrów od i.ego schro 
nu, - wciąż tylko powtarzał z uporem mania 
ka: - walczyć, walczyć, walczyć... W nocy 
z 30 kwietnia na 1 ma ja Hitler młkł. Oznaj
miono_ iż fuehrer popełni. samob6jstwo. Ale, 
on. Wey d1ing, nic nie wie, ja!k to było Ul zni
knieciem Hit1~<I W rzeczywil.tośd. 

OBŁĘD GOEBBELSA 
Stm Goebbels-a po znfkn,tęd'll Hitlera l wia

domośd o Joego samobójstwie - był słamem 
obłędu l fan'ałyeznej roZipilczy. ~tycznie 11:0-

stał sam jeden. Barman r6wnież zllli!k.nął. Mi
mo t,o, ten kar:zełkowaty garbus nJiJe tra.dil n'a.
d'rloeJ.. Do ostatnieJ. chwili IDe !przestawał wie
rzyć w twór swojej w~asnej lIan1at;Jd. Wiany}, 
U: między dowództwem rad2ieckim a wł!ldza 
mi alia.n~6w powstaną zbrone kO!llflikty i kom
plikacje na tle podz,Lału NIlem.dec. 

"Kon.l>e<: Trzedej Rzeszy, - ośwłada8. Wey 
dll!ng, - przypomina.ł tlnal m~ameJ fa::rsy. Je
den z k1erownlik6w Min1,sterstwa Wojny, Ham 
meJ udekł na samochodzie. Z tyłu ma
S'lyny by<! przymocowany sZipagatam1 
wielki kufer. W tym kufrze znajdowały się 
najbardziej ważne dok.umenty. Gdy samochód 
ruszył z miejsoa, kufe.r się odemknął 1 wszyst 
kie papiery rozleciały się, spadając na zie
mię, ale Hallłmel nie zwr6cił na to żadneJ 
uwagi 1 umknał w dal..... C, d. '1L 
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W tIotarych murach Krakowa Wfl:alo, lud:llii! f stchórzył i uciekł do Wado·wi.<:. Robotnicy, 
aU utioami tliumnie śpiewając. Sz;tandary trze ~ mieszczanie, gómi'Cy i chlo'pi utorlllowali szy
potały na wichr,z,e. A był to luty, mgŁa wie-I ki 7lbrojne. Na czele TUszyły procesje. Chorąg
szala się na gałęzia'Ch dll'z-ew, oble'piCillych bia- wie zlote i czerwo<ne, krzyże zmieszały się z 
łą kOJronką s:m:O!llU, pow1e'ITze było mo-kre" kosami i pikami, chóralne pie6M księży z pie
przejmujące. Ja:I('by na prl,el,ór mgle, z.imie, śnią rewoIu<:yjrną. Nigdy chyba Jeszcze nIe 
i śmierci, f();ZIkw1tało pl"zedw~ośnde wolności. i było taldego entuzjazmu, ta1Uego 7Joralil!nia, 
Lud tiWęgał po swoje praWa, które mll wydar- I jak w ten mo'kry .pora!lle,k lutowy, po'ra'ne!!<, 
to, gro~ie waJrczały bębny, okurki łą<:zyły który miał się za!~{ończyć klęską. 
nę w potężni.ejąc?. :"UIZę z której miał udeTZyć l Nie przewLr.J:r.iam.o ziliSad:l.ki. Ukryte w ull- l 
prorun zems-ty. S ~pkle austriaccy pobledli, cach Podgórz.a Odd1Jiały austriackie biją sal-j 
wystraszeni NchowaJj się po bramach, straci- ł wami w tryumfalny pochód. Pada Dembowskl, i 

n butę, z łrst6rą Jeszcze tak moo.awno wi'gra- traf1'011lY kulą w piersi, padają chłopi. Kawa
t&I:ł się woJrnemu miastu Krakowowi; • lema uderza z boku w tłum, sp~ha zmles,z.arne 

Edward Dembowsk! ogłosili 22 lutego 1843 szyGd ku Wiśle. 
r. mamielSt uądiu narodO'Weg~ zm~ paó- Grążą Slię w mrrOClńeJ wcxlde IIz1am.dmy, 
IiZ'czyzrnrę i beZlpraw1e. kra gniecie, przy'krywa tonących. 

Jest nas dWaJthieścla milion6w, powstańmy Os,tatnia salwa dławi śpiew tonących. 
l'8lZem, a naszej po,tęgt n1-c J;tle 1.może ... haslio Czy to już J;,oniecl Czy JlIigdy nie nadeJ-
pows4an4a padło jaik iskra na prochy Kra'ko- dzle wiosnal 
WCl. Krzyk krwi na bruku kraikO'W-sklm. pobleg-

I mów oa rynku rO!lJbłylsly k,osy i berdy- nie Jak c<renVQny s2ltalJ1d,ar rewolucji nad 
&Ze a oto od. Podgórza, ze strony Wieliczki I Europą. W Paryżu, Berlinie, Pradze uderzą 
naddąqaJą górnicy z 6s'ka'l'daml. bt:bny. Na miejsce gtnącycl1 tysięcy pO'Wsł~lą, 

Przepłoszymy po drodze patrole ausłriac-, miliony walmących. Po krwawym przedw1Q-
Ide, Jlll"XYl11Iie&i Wlieść, że gtlueral Collln · miu kratkowSIkim idzl~ WIOSNA LUDOW. 

•• 

Drogi ,,P.romyku". 
Musimy Ci opisać miszą świetlkę i naszą 

~kołę. Otóż znajduje się ona przy ul. Lima
nowsidego N~ 25, a uczą się dz.ie-ci. które są 
opóżnio'Ibe wi,ekiem, a które nie skończyły 
s.zJr.oJy proWlS.ze-chnej. Jest n,a~ 300. Chodz1my 
do klas przyśpieszonych. Uczymy się od g·ouz. 
l':Hej .do la-tej. Gimn.astykę, śpiewy", zajęcia 
pr.a.ktyczm·e mamy w świetlicv. Do świetlicy 
kari;da klasa uczęszcza raz w tygodniu. Po
myśl, Promyku, .raz · w tygodniu na 2 godziny. 
Nie wiadomo, na co te godziny prze.znaczyć. 
Czy Ola odrabianie lekcji (musimy się przy
znać, że nie bardzo się uczymy). czy na śpie
wy, czy 7l>a u<:zenie się t·ańców narodowych, 
ay na. gry towarzyskie, czy na łobuzerkę? 

C'la na trzy klasy, a są jesz.cze 'cztexy, które 
książe,k nie dostają. Może, promyku, masz 
trochę gier i ksi ążek niepotrzebnych, może · 
bęclzi.esz nam mógł coś podarować, a będziemy 
Ci bardzo wdzięczne 

Bardzo Cię 'pozdrawiamy 
Cieślak Krystyna, Pejga Lucia, Chorubczyk ir
ka, Go/dyn Te.resa, Wybrońska Irka, Zając He 
leonka, Bomba Jolcia, Kamic1m Zofia, Zajda Ma 
rila, Walerczyk Emilia, Zarzycka Lucja, Mor
dzak Sonia, Barczyk Rowa, Markiewic2; Jasia, 
Jaruga Basia, Drogosz Wiesia. Nowa!, Józefa, 
Tomczak Alina, Gałaj Lucyna, Grosicka Sabi
na, Marań.ska Irka, Walczak HeleM, Ryża Sta
sia, Królikiewicz Bronisława, Szymczak Miro-

sława, Nys7.kow~ka Krysia. 
• * • 

Przyznamy Ci się, Promytku, w taJemniw, ODPOWIEDZ REDAKTORA: 

JAK PIĘCIU ZAJĄCÓW ZDOBYWAŁO BERLIN 
Dowódca baterii, ppor Mieczysław Zając I my nie narażl1jąc naszych żołnierzy~ 

je-::hał na pięknym koniu i co chwila spozie- Maciej Zając podkręciwszy według zwycza-
raI na swoich żołnrerzy, wśród których byli ju wąsa odezwał się: 
najdrożsi jego sercu - ojciec i bracia. My- - Niby to tak. Niby Twoja racja, ale tak 
ślał ·sobie o tym, że baterię jego oczekują sobie przemyśliwam, że starczy nas czterech. 
ciężkie boje i możliwym jest, że któregoś spo Ty, synu, jesteś d.owGdcą i to~ie nIe woln" 
śród ' nich zabraknie i nie pasuje takich rzeczy robIć •.. 

Na samą myśl ser-;e ściskało się żalem i ~ie ~końc!Zył, bo Maitek spojrzał się na 
ppOl. Mieczysław Zając podumał w duchu". Ojca lJlerwszy raz srogo i krótko rzekł.: 
Niech lepiej, ja zginę, niż któryś z nich". - Rozkaz! 

. Tak jest! - odpowiedział służbiście Za Nie zdziwi nikogo z was, moi mrili czytelnky, . - .. . 
. dz . T" ." . t . t Jąc - oJciec 
ze te.go ro aJu . m1;s l oy 10, a~ I;1·ęe - o J~s : Korzystając:z: ciemności podciągnęli własno 
tyle Ile było Zającow. Szczegoln1e stary Zają-::; i d . ł d b d k którym była 
dr · ł . l h ' dl . " b t ręczn e na o o u yn u, o za o SWOlCl ZUC OWo mo ąc Się gor .. co, y l 6 b l· . . t C yll' na trzecie . d . h' . ł • m wa, roze ra I )e 1 wasz z 
za en.z mc me zg luą. .' i piętro. W ciemności złożyli je zacierając r~-

,,:t-.~me staremu to c6 - d~bry B?z~ mamro I ce z radości. że taką niespodziankę ' sprawlą 
ta,l Siedząc na wozie -: prz~zyłem JUZ :yI~ r~ rano Niemcom.. WystawiJi lufę przez 'Okno 
~o~, :zas by o.dr:ocząc, choeby i w tej Zle!D1 przynieśli kilka skrzyń pocisków i ułożyli sią 
S;-Vlętej. TyIk.o j~Z Rlech .tam Pan Jezu~ Cle~ do snu na podłodze wokół działa. 
pląCy wst~WI .Slę za mOimi ch~opaka~l. Juz Nie mleli z sobą budzika, ale Jak na ko.
~. Się mOja mebosz~zka - śWiec Pame nad mendę zerwali się, gdy tylko słońce wychy-
Jej dtlsz0ID: - stęs:kmła za mn.ą. a om. C? - lilo się zza horyzontu. . 
smarkate Jeszcze l długo Im Jeszcze ""fe. Dowód'Ca bałem stał się nagle zwYkłym 

Nie pomogły modlitwy starego Zająca. choć celowniczym, jego zastępca do spraw pelit y
tak g'orą-:e i sz<:zere były, ale o tym - po- czno-wychowawezych - zamkowym, a pozo
tym. Dojeżdżali do Berlina, Zostało jeszcze 8 stali - amunicyjnym. 
klm. To niby niewiele. bo można taką odle' Pierwszy pocisk zrobił wyrwę w nMof.n.tn 
glość przebyć w ciągu półtorej godziny, ale domu zajmowanego przez Niemców, następny 
rzecz w tylI).. że nie tylko każdy kilometr, lecz zrobił ogromną dziurę tuż obok okna, 11 któ
i każdy metr tej drogi należało zdobywać ko rego wyzierała lufa CKM-u. 
sztem wielu ofiar. Takie nazwy, jak Aleksan Ale NIemcy też nie próżnowali. Po klIka. •• 
derplatz - .••. Siegesule, Brandenburger-Tor, kundach odezwały się niemieckie karabl.n.y 
Friedrichstrasse, czy Unter den I.ingen, maszynowe, li. potym huknęło działo. Chorlł" 
brzmiały kiedyś dla Zająców jak nazWy kra- ży Zając, kt6ry akurat wychyllł się nleOo' 
j6w egzotycznych, a oto w tych pamiętnych strażnie. by sprawdzić celność pocisków, j~ 
dniach stały się one symbolem 'pewnego juz ł nął nagle, chwycił Slię prawą r~ką za serC4t 
zwycięstwa. Nie myślcie jednak, że Niemcy 1... już nie .żył~ Podbiegli do niego wszyscy, 
oddali Berlin dobrowolnie. Zdobycie jego ko lecz w tej samej ch,,{il:l trzy pocJ5ki lIliemieco 
szt~w~o wiele .wysiłku. Trze!=>a było zdoby- kie długą serią z karabinu maszynowego przy 
wac Dle tyIk ulicę za ulką, Dle tylko dom za pomniały im o obowiązku. Z furIą :z:abrall ' 
domem, nie tylko piętro po piętrze, ale i każ Się do pracy Teraz już celował Zając - oJ.i 
de mieszkanie z oddzielna. Niemcy bronili ciec. . 
się zawzięcie. - Celownik - kątomierz .• , 

Na jednej z ulic zaistniała poważna sytua- Po kilku wystrzałach Niemcy wywiesili bia. 
cja. Jakaś grupa SS-owców ufortyliftm- 1ą flagę DO'(>1ero wtedy mogli sdę zająć pole
wałla się w domu, z którego mogli kontr{)lo- głym. Znieśli go ostrożnie po schodach 1 na 
wać i obstrzeliwać cztery bardzo ważne ulice. podwórku wykopali mu mog:!.łę. Skromny Jeiłt 

Podporucznik Mieczysław Zając siedział I pogrzeb żołnierza. Zebrana bateria .oddała._ 
przy stole na punkcie obserwacyjnym swojej trzy salwy hono.row~, li. potym obnazyws:z:y 
baterii 1 podpadszy głowę rękoma przemyśli- głowy z ~gr0l!mv:n zalem p.atrzyla, jak przy" 
wał nad tym, jak wykonać rozkaz dowództwa, krywały slU~ plaskJ,em zwłoki ukochanego cho
który zalecał mu niezwłocznie zlikwidować rązego. 
wspomniany wyżej niemiecki punkt oporu. Tego samego dnia ~ylko o godzinie 2-e}.. W' 
Nagle widać przyszeał mu do głowy dobry ~ocy B~rlin poddał SIę Zam~lkn~l huk dzłał _ 
pomysł, bo stuknął Się pięścią w czoło 1 uś. ~ kar~bJ~ów .. CI co zostali Zywl cieszyll s1~ 
miech rozlał się po Jego młodzieńczej twa- ze dozyl! ta~nego mo~entu. Tylko w sercach 
dzy. Wezwany przez niego łącznik otrzymał I czterec~ tuz teraz Zająców n:e było radokI., 
rozkaz ściągnięcia I:la punkt obserwa<:yjny Głęboki smutek panował w nich. 
całą rodzinę Zająców. .. .. • 

Drogie dzieci! Wiem napewno, te śmle-ró 
Upłynęło zaledwie kilka minut, gdy wszys· chorążego Zająca zasmuci Was, bo jakieś 

cy siedzieli za stolem. Dowódca baterii, pod- polskie dziecko mo~e nie żałować żołnierza
porucznik Mieczysław Zając zrobił poważną patrioty, ale pomyślcie przy tym, że wielu 
minę, jak tego ~ymagała sytuflcja i zaczął. takich dzielnych żołnierzy _ prawdziwych 
~ Te Szwaby na rogu nie daj,ą nam żyć. synów ludu polskiego zginęło w czasie okupa 

Trz·eba kon.ioczn.ie ich stamtąd wykur·zyć. Pró- cji i na froncie. Ich olIara nIe poszła na mar
bowaliśmy już tak I owak, ale nic z tego nie ne. Na~za Nowa Polska, nasz Rząd Demok.ra ... 
wyszło. Pomyślałem sobie, że my w piątkę I tyczny walczy o to, by nigdy już nie było na 
potrafimy tego dokonać. Mój plan jest- taki: I świecie wojen, by nig-dy już człowiek nie 
V'leźmiemy jedno działo, rozbieLZ.em.y na ka- mordował ·człowieka. Myślę, że uda się nam 
walki i wniesiemy do każdego domu. co stoi wywalc;>;yć wieczny pokój i wieczn.ą· zgodę 
naprzeciwko, na trzecie piętro - tylko, że z między na.rodami. 
drugiej ulicy i rozwalimy paru pociskami to Pozostd·ji czterej Zającowie nie opuścili rąk 
gniazdo niemieckie. Ponieważ jest to za.danie " po tak dotkliwej stracie, ale o tym napisz~ 
bardzo trudne 1 ryzykowne, sądzę więc, że l' następnym razem. 
najlepiej będzie kiedy my sami je wykona- Klimczak. 
........ ~ .... a. .. ~ .................... 6a .. aa·.pmm. .... ;w.BD~ ....... ~ ........ ~ .......... .. 

t!! z naszym zachowaniem bywa różnie. Naj- Moje drogie i ba'rdzo roztrzepane dziewusz-
hardzi-ej to się na nas gniewa Pani ze świetJi- .ki. Ni.e będzięcie się chyba spierać ze mną o to su". Nie myślcie cz·asem. że c:h-cę Wam prw że nie - to by było n!esru6'lnę i rulem~dr~. 
ey. Ciągle Jest z na5 niez.adowolona. Ma też "roztrzepanie", gdyż pomimo- że piszecie do wić kaza nj:e, albo - co gorzej - Źle jestem I Przyjaei>ele mają wszakże prawo nie t}nl!k:o 
d rację. OGtatnio mieliśmy urząd.zić małą uro- mn.ie po raz pierwszy, mam na to aż dwa do- przedwko wszelkim ps-otom i figlom. Ah~o· cpwalić, lecz i powiedzieć C'lasem kilka słów 
czystość na 19 s tyczni.a. Mieliśmy inst:enizo- wody. Otóż te dowody: - 1) żadna z WiloS nie lutni.e nie. Ja t.eż nle jestem "święty", lecz "do słuchu". 
wać "małe róże". Pani poświę<:Ha nam 3 gQ- pamiętała zaz!la'Czyć, w której jest klas.ie boli mnie trochę, gdy ml'odzi. -C00 prz-ez 5 lat Co d'O książek dla Waszej b itliotekil - to 
dziny na przepisywanie i omówienie pios'eniki, i 2) - o wiele poważniejszy: wszystkie razem okupa<:ji ni'e mieli dostępu do szkól. stwier- sprawa twchę kłopotliwa. "Promyk" chętnie 
d my gdzieś zgubiłyśmy nasze przepisywania. z.gubiłyście przepisaną z wielkim tt'udem pi 0- dzają teraz dobrouusznie: "niebardzo się u.czy- przyszedłby z pOmoc.ą wszystkim swym mło~ 
Za ka.rę mamy zmniejszoną ilość godzin świet- senkę. Przyznam wam się, że. tego ostatniego my". Mimowoli pomyślałem sob ie, c.zytając dym przyjadołom, lecz jego mo;iliwQści finan
Hcy. Na Boże Narodzenie śWleUi-ca urządziła nie mogę jakoś zrozumieć. OW6zem, może się te słowa: "wi.ęc jakże to, ojcowie i matki pra- sowe są. niestety. bardzo s·zczuple. Pomyślimy 
choinkę z przedstaWieniem .. Bardzo tJ.d.ała się, zdarzyć, że zgubi jedna, dwi.e, a,le ta,k na raz I CUj.ą ciężko, ścigają się, współzawo-dn.iczą m.ię' jednak jeszcze nad tym. Może w5pólnymi 6i
tak p.owiedziały Msze wladze. Mamy zmart-\ wszystkie "hurtem"?! COŚ w tym jest nieba.r- dzy sobą o to, kto zrobi wtęcej i lepiej, a icb , Iami uda się .coś skombinować, przynajmniej 
wi~, bQ w naszej świetlicy jest bardzo ma- dz-o. Podoba mi 6ię, że jesteśde ~zczere, nie dz.ieci będą sąbie swą pracę w szkole lekc.e- dla ty-ch qytelni,ków, którzy SW'1ł pra.cą NlJ
łe gleT, a )eszc.ze mniej książek. Tro-chę ksią- przedstawia<:ie się w po&taci aniołków w far- ważyć?! Tak h~, widzicie, moje dziewuszki , bardziej sobie na to zasłużą. Mamy nadzi·eję, 
żek przynieśliśmy z domu, tro-chę kupiła s.zko- tuszkach szkolny'<:h ,a jednak ... a jednak wo· j-ednym niesz;czp,śnym zdaniem śdągnęłyś\:de że Wy, drogi{'! d7jo.wuszki, bedziecie właśnrie 
la, trochę pieniędzy zdobyła pani ze świetli- lał?ym, .byscie :ów?ież szczerze mog~y. naPi-1 ?-a; :ieb i-e t<lkie gr~~y. . Czy Ż'\łnjeóe t.~T~, do tych należały. Pisuide cze-ciej. 
cy, ~le to wszystko za mało - ledwie wystar· .sac: .. Vczvm v ""ł. ile tyLko starczy Sił I cza· zeSCle do ,,:Promyk,a n<Lplsaly? Mam nadZieję, Redaktor. 
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D 
o ~ołowych postaci polsldego pJ-stępu, 
~ Wlę':: .do duchowych ojców na6Z€j epo
Ki nalezy bezsprzecmię Joachim Lei"wei 

S wie~y uczony, lIliestrudzony bibliofil, zna
k.o~lty erudyta, boży'Sz,cze młodzieży un:

. wers,Ywckiej, ukochany profesor filurec-
~g.o ~llna - stawiał LMewel na polu histo
rlO.grafa slupy granl<czlte dwu e-pok, zamykał 
pa~riotyczny, narra-cyjny kla5ycyzm Narusze
wicza, xakładał nową 6z:kołę hł5tory-::~llą, Le-le
welovl'6ką. J,ako historyk niewielu ma ww
nych sobie w piśmiennidwie naszym) nie lak 
znów wielu w europejsldm. Skrzętny i rQ'l.
wiiŻny bi'l:daez źródeł, wszechstro:l1iie wy
tsztakony polihistor i poEglota, SdlDo:h:eby 
l lbadawczy umysł, ogromna pamięć i mezwy
kla w pracy wydajność - łączył Lelewel 
akru.'Pu1atną 'SystematycZ'llość zbil:ra-C::'l, twór
czy polot myśli badawczej z cżujllym 6llm:e
Ili-em demokraty i g'<)fącym, po15kim sercem. 

. W CZOŁOWYM SZEREGU 

P oiel lIla Sejm Król€oStwa w 1829 r. "1 ... .zyn
ny crJ.oJ!le~ p~triotycznej o'pozycji, dOf-id
ca i powlernik. belwederczykow, ni~b.a-

'Wetn przewodniczący patriotycznego k,Jubu de
moik.;:acjl listopadowej i stały członek po
wstańczego .rządu, podcz,as powstania narodo
wego 1830-31 r. znajdował się Lelewel w c/.o
J,pwY1I! szeregu wg,lczących. Po upadku po
wsta.nIa, ni). emigr·aocji, skupia Lelewel całe de
mokratyczne wychodźtwo jpoł.sk.ie, staje się na 
.owa ;l górą dziESięciolecia widomą głową poł
niej demoduacji, jej przywódcą i repr82en
ta.ntem, natclmieniem i sterem. 

DWIE EPOKI 
życiu tego człowieka przełamały się Jwle 
epoki, - zbiegł się tu schyłek romantyz
mu ze światem socjalizmu, świat dekhsu-

jącej sią szlachty i triumfującej buriuazji 
Z narodzinami klasy robotniczej. !Jwu:ecie 
dz.ielące rewclllcję krakowską 1846 roku od 
:rewolucji paryskiej 1848 ro1."'U, UWleaczone 
'Ilroaystym obchodem drugiej roCZJnicy v.ry
padków ikrakQw6ki-dh" byKo oOCTe5em iprzeło-
mowym w zydu Le1ew-e1a.. . 

C sasy były .o,60bllwtt. Buropa driała w prze
czueJach bIi!tkJi!j rewolucJI. W pi6mach, 
mowach, w powietrzu niemal unosił się po-

'łVie'W' WQlności. Bruksela. byŁa w tym czasie 
«.irodk1em lewicowych emi.grdcji. Skupiła elę 
tu leleweloweJ<.a gmina Polaków w "Zjedno
ąanlu", Przybywali wygn.a.n1 !! ojczyzny łewi 
ftIpIlbł!1am:!e francuscy. Pr:r.yb)i lI'06yjski .re
womejanilm Ba.ltunin, ~edl()i!ly z Pa!yti:,a za 
~ent. na po~kim obchodzie lhltopado
"'ł'Bl 1941 tOku_ Krzątoała &tę !ł.am liczne. lr.ole
ll.i4 memtedtkb. rewo1ucjonl.6tów. W Bruk.4eU 
~wn1.Gt '2IOCt-a}lł zIHotony tajm:y .:Związi:tk f{o.. 
lI'I.lI1listów", !ld:erują<:y oświ.abowymi , pol1tycz
nyml cTgM:tizacjl!.mi T()botn.iczym!. 

MA.RKS I ENGELS o POLSCE 

K 
u.JmlmacYjnym punktem ZJbli:ie.nia "Związ
ku K?munf.stów" i polskIej emigr.acji de
moacr.aty<:'ZJlej, ekupiOlIlej wokół Lelewf'l!a, 

staja się obehód drugiej rocznicy ,powstania 
kMikorwskriego, który odbył się 22 lutego ~8 
roku, na dwa dni przed 'wybuchem retyolucji 
11łtowej w ParyiJu, w atmosferze wielkich na
<lzlel·, .gorącz.koweg<l oczekiwani4 wydarzeń, 
rewolucyJnego już ~ięcia" Na obchodzie 
bruks.elskJm występował Marks, wybrany do 
lP:r.eoz:ydium obchodu. Uczestniczy w Ulom rów
ni'6'Ż j 'Pr.zeJ:D;awia przyjaciel :i towarzysz wa,l
Ild Karola Mar~sa, Fryderyk Engels, który wy
da,lony z, Paryza 'PI'ZY'był do Brukseli w poło
wie lute;go. Mowę Marksa poóaje w obszer
nym stresz~eniu 1VYdarue druildem spraWozda
nie z o'bchodu. "Ludzi'e, stojący na czeIe kld

kow~kiego ruchu rewolucyjnego - tw,er<itił 
Marks - byli głęboko przeświadczeni, że tyl-
100 d€mok'l'atycZ'lla Pols...1ca może być mep,1d
ległą i poIs.ka demokracji jest me do pomyś
lenia Gez zniesiE!'llia praw feudalnych, bez lU

chu agrarnego, który umieni pańslcz f in ,a
nych chlo.pów w wolnych 'Posi.adacz>" w ]>o~ 
siadaczy no wocz es ny'ch" . Mowę MarKS zam
knął słowami: "Znów Polska prz;ejawiła :lli~ja-

IlIIlHlIlIlIllI!l!Il11HlllllilllllllHlllllIIllllllIIlIlIIlllllIlllllllIIlIIlIlIlIIlIllIlIIllIlIlIlIIlIlIlIlllIIlII1II 

-
tywę, ale niE jest to już Pol&ka feudaina, lecz 
Polska 'demokratyczna 1 od tej chwili wyzwo
lenit> jej staje s i ę sprawą honoru dla W5ZYSt
kich demokratów Europy". 

a 
lo, dawną Polskę, zmieniajqc w ten sposób woj
nę o niezawisłość Polski w wojnę europejską, 
dając prawa obywatelskie Zydom i chłopom, 
uwłaszczając tycIl ostatn,jch, odbudowując Pol
skę na zasadach demokracji i równości, chd.lł 

ROLA LELE\AJELA on przemiany walki narodowej w walkę z(! 

Z 
gorąl:ą syIńp.atią dla Polaków, z wielką wolność, utożsamienia iill/eresów wszystkich 
wiarą w słuszność sojuszu pol$kkh demo- ludów z celami ndrodu polskiego. Czy naJeży 
kratów z rewolucjon~o;bami Europy, prze- wymienić Imię tego genialnego człowieka, kM-

mówił Fryderyk Englels. I 0110 widzi w "uchu ry ułożył tak .obszerny a zarazem prosty plan 
krakowskim 1846 roku -symbol ,,zwycięstwa (działania). To Lelewel". 
młodej, demokratycznej Polski nad starą, .1ry-
-stokratyczną". Zestawiając powstanie 1830 r.1 NARODZINY DEMOKRACJI LUDOWEJ 
z . rewolucją krakowską 1846 r., Engels okreś- Ul tym okre51e Marks i Engels U'stawi-czniB 
I.ił wk 1830 jako "rewolucj,ę konserwatywną", VI wracają do sprawy polskiEJ, popieraj;tc 
po czym dał n-a-stępującą charakterystykę roli, narodowo - wyzwoleńcze dą'Żenia emi
jar(ą odegrał Lelewel w pewstanI'u listopado- gracji, stając gorąco w obronie żądań pol
wym: "W rządzie narodowym 2!na1azł się czlo- skich. Szereg artykułów Marlk-sa o liprnwie 
wiek, k.tóry ostro piętnował ciasnotę poglą- polskiej, w wydan.ej w 184S roku "Novrej Ga
dów klasy panującej. Zaproponował on środld zecie Reń'Skiej", tłumaczył kon.ioecznQŚć powią
prawdziwie rewolucyjne, które przeraziły sej- zania walki n.arodowej Polaków 'l re.formą sto
mową arystrokrację. Wzywając do broru ca- 6un;ków agrarnyJCh, konieczność z:niesie:rua feu-

da,lizmu w Polsce i wskazywał na te wątki 
polskich dziejów, k:óre świ"dczą o .wrodzi
nach nowoczesnej . świadomości polilycznej 
wśród Polaków. Marks, podkreślając p0stępO
we tradyJCje konstytucji 3-go Maja 1191 roku, 
wskazywał Polakom drogę jednocZJcsnej wal
ki o narodowe wyzwolenie ludu polskieg0. 
Krakowskie powstanie 18116 r·oku 1 ruchy lu
dowe 1848 roku uważał zu do..,ód obumiera
n.i,a starej, 5zIacheckiej demokracji, Ja znak 
narodzin jej spadlwbiercy i następcy - demo
[<laccji Judowej. 

T 
ej nowej demokracji, wiodącej PoIsk. 
w przys:dość, przewodził Lelewel, ktory 
s.z1achectwo herbu i uro en!a dawno wy

mienił na bluzę roboczą ~ kij wędrowny, który 
w ogniu walki i cierpi.enia . zdobywał dla e;e
bie '.liły i dla 6prawy polskiej now~ ~itachEle
two bojowej zasługi, braterskiej łą<:znośd., re
wolucyjnej oolidarności z oborem po'St~u, dE!>
molnacj'i i rewo,lu;ji społe-cmej w EuroiPie. 

Gią'" 13 oddziafom, 6 ekspozyturom i ponad 4000 zbfornlcom VI Urzęda~h Pocztow,ch m ź 
wykOBYW?Ć bJzpośrad"lio z'ecenia kUentów we wszystlic~ miejss:owoścrach kra~u. 
WpiiłV - wyp!aty czekow1! i oS'lCzęd!ościcwa w Kasacil ~KO i Yfszyst~i!!1ł Urzędach Poczt wych. 

li 

.lanno l, "BZU Stronq 

Co wl ział m . pól one) 
"o"'~lolIIJe reIoranI .. H'ioro I zoulalllle .. OąrOnJ/II8 osiąqnięcio .. 

.s~fJI «8obrob qt no Mdii; .. Popruwa poloże .. j~ robotn'hów 
w pierwszych druiach sierpnia 1945 roku, I W tych warulIlkach chłopi starają s!ę pod-

gdy Armia Radziecka wkmczyła do Korei, na Anna Luiza Strong je3t znaną literatką nieść urodzajność, wytwarzać ja.l{ najwaęcej. 
północy toczyły się zadęte walki. Na polu- amerykańską. W ciągu ostatnich lat 27-miil I W 1947 roku zebrano urodzaj: 2 miliony. l'lU 

dniu natomiast władza Japończyków pozoS"ta- twórczość swą głównIe poświęca krajom I zooża, przewa'Żnie ryżu. Sf,ednio przypada na 
wała trwałą i nienaru6zoną. Amerykanie, któ- idącym drogą postępu. Niea,awnoA. L. Strony 'mieszkańca po 500 gramów ryiu dziennie -
rzy przybyli tam w tJrzy tygodnie po ka'P'itu- wróciła z długiej podróży po Chlnach. Od- norma me znana w Korei Północnej od wielu 
lacj! Japo.nH, przejęli od Japończyków a.parat wJedzi/a r6wnież Koreę Pólnocną. dziesięciolool. 
państwowy, zachow"ując go w staJllie poprzed- Droga biegnąca po 'W}"bn:e.żu, przechodzi 
nim: lIla stanowiska.ch pańs1wowych, w urzę- wzdłuż starannie uprawionych pol. Nie wi-
dach 1 w policji pozostali ci sarrui Koreańczy- rodu pewności, wf,uy j 'Ulufania we wlalSne dz.iałam ani jednego kawalika ziemi rue u'Pra
cy. którzy pełnili te obow!ązki za cza-sów oku- siły. wionego. Grunt jest dolbrze uprawio,ny, Fa
pacj'i japońskiej. Oczywiście, WSZ}-scy urzęd- Słyszałam często O'd redaktorów, dzlenni- bryb nawozów sztuomych na północy nopa
nicy d 'IJoO licj a, j<tlk równi€'Ż wielcy obszarnicy karzy, literatów, że w Korei Północnej ni·a ma trywała dawniej Poludn·iową Koreę ! Mandru
i przemysłowcy - akcjonariusze koncernów cenzury. "Cenrura jest tu ruepotrzebn.a.: wszy- rię. Dziś Korea Północna wykorzysliuje te na
japońskich - uciekli z północy na południe scy 6ą tu" patriota~i, wsZyscy lIą D&!Itrojeni wozy sztuczne na wła.'lnych <polach i każdy, 
- do amerykań-skiej strefy OIkupacyjnet. postępowo - m,ówlli. najbiedniejszy nawet chlcp może uzy6kać do-

Ta udeczka eleme:ntówreak'cyjnych przy- W tym naiwnym ,twierdzeniu j~ jednak I,bry urodzaj, gdyi ma mQżność uzy6~nia 
czyniła się do llie:z:wyklego uproszczenia ey- czą'Sllka prawdy, gdyi elementy opozycyjne w Banku RO'lnym poŻyJCz.ld na z-akuplenie na-
tJuacjl po-litycznej w Korei Północnej. Kom!- istotnie uciekły stąd. ' W.oZÓW sztucznych. 
tety iudowe ~łaJne ZQ6t~h.o bardzo szybko ' <Ul Walka ildasowa w Korei jelit jednak nie- Wzra5ta d.O'bro'byt w& Kore! P6~j, 
l prawie nie natra.fiły na opozycję. Rez zabu-neń, 6pOikojnie, w dągu 23 dni, wprowadzo.no unikniona. Będą ją 'ProwadziĆ w tej 11lb mo- Chłopi buduj/ł nowe oomy, n8Jbywajll odb!or-

nej formie rerukcjoniśd,- którzy obecnie sku- niki radiowe, maszyny do ezycLa. 
w życie delmet rządu o pa~e,lacji ueml ob- łu 
szamiczej. 90 pJ;j)lCen,t dużych przedslębliorstw pieni 5ą na:po dIIllu. W pewnej W5!, liczącej 91 go'S;podarlltw, 
prz'emy&łowych, naJel.i:ących do Japończyików _ Korea Północna Jest jednak .przykładem jak rozmawiałMll z sołtysem - 50-letnim chłopem, 
przekazały radzieckie władze okupacyjne na- szybko można zaprowadzić ład d porządek Opowiedział ml, że dzip.:Sięć rodzin prze.prowa
rodowi koreańskiemu, iktóry je unarodowił, w kraju, gdy nie przesZlkadzają elementy re- dzilo .się do nowych domów, w 5z,c-sciu do-
zgodnie z dekretem rządowym. akcyjne. mach dachy słomiane za.stąpiono dachówką, 

Po tym uchwalono u5ta'W"ę o pll'acy, zawie- Osiągnięci.a. Korei P6lnoOlej są naprawdę sze,ś?u chłopów urządziło sobie wygodne nad. 
rającą ,postanowienia o wprowadzeniu 8-go- ogromne. budowkl ('Pod dachem, lecz bez ścian), w kt~ 
dz.innego dnl'a pracy' b . . ł P! . ... :rych bardzo 'UnTgodnie E'PaĆ w upalne nQ~ . . • u ezpleczen spo ecz- o raz p erw~y od Wielu dzles.lęclO.J&Cl l t ' . " 'd ó h l t t tni h 22 d 
lIlych, o równouprawnieniu męż,czyzn i kobiet, Korea Pónłocna może sama się ,wyi:ywić. Je'St e llle; w Cl~gu w ~ ~ . 06 ~ C W 0-
ustawę o o,świade ludoweJ'. Pxz""'rowadzollo to .. ~~.n, reform I~ć' Da .. 62 t mach zw:pl0no odbIOrnIOC! radlowe, 40 g0'5pO-

~ł' ., 1""'-n. Y ro """"J. wmeJ prooen d ' b ł d" ś ! 
wybory, W wyniiJ...-u których do wla.dzy doszedł ziemi ornej należało do obszarników. Chłor> a.rz! na yo maszyny o uyclal Wle -ca ą 
rząd ,,Fr.ontu Demokratycznego", jedno.czącego oddawał o,bszarnikowi 50 do 70 procent swych zeleiktryfikowano. ~o refo~y rolnej tytko 
trzy '!}aJl'tie. plonów na za,płacenie dzieri:awy. Teraz chloni 5 ,gosI?o~arz'y &~?środ 97 miało, swe własne 

'Łatwość uzyskania przez chłopów ziem!, płacą pańs.twu podatek, nie pn;ekraczają~y d~la.j~l zle
D
ID1, dZl~ Wt51ZkyscYd pra:cubJą na w~asneJ 

pn'ez rofi:>otniików - pracy, bez.bolesne przeJ- jednej czwartej zeb.ranych plonów. Po opłace- Zlel)1l. "awme) y o Z:leclogatyc... go~ 
ście przedsiębiorstw prz€'ffi'''''lo'''''''''h lIlale'Żących ~·l·U pod.atku ~h" p wob d' d . spodarzy mogły uczęszczac do $zk:>łV, dllł 

1- "1- LU ~ '0, s' o me yeponuJe pozo- zik ł . b ł i ' - kI 
do J.apończyków _ na własność nerodu, to stałym plonem· któ g "ć ' b' s o y u nas są ,ezp al:ne mają nawet. a-
wszystkO' sprzyjaŁo umocnieniu w masach na- wolnym ryn:k;u: re o częs moze z yc na sy dla doro5łych" - powiedział mój rax-~ ______ ~ __ ~ __________________________________ ~ ________ ._____________________ mó~a. 

Chłopstwo jest stałą ostoJ~ ńowego u6troju 
w Korei Północnej, Ale nie mniejszą ostoją 
są robo·tnicy. Warunki i:ydowe robotników 
u.Jegly z.nacZ'llej poprawie. JapończyJCy wywo
zlU nawet te niewielkie ilości ryi:u, które 

Ws -'czesna wi ia Babel 
Wios.a .,2 ftorodoUJoścl , ' 

. Kzył-Sz?nk, na pCl'łuóniu Kirgizji, jest prze-l nd,a powmallli·a dunga.ńslkiego. Prowadzili ko- uprawi'ano w Ko.rei Północnej. KoT€<łllo:ykom 
~zl':vn.ą WłOS~ą, gdzie.'W .hiill'molIl1jnej zgodzie czown.iczy tryb żyda j trudnili się rzemiosłem. zaś zostawiali tylko otręby ryi:o,we. Obecnie 
ZYJą l pr,aCUją ohoik 61eble przedstaWiciele 12 B}'1li w6pa.niałymi S'Ze wca m I kUClhał'Zami cn- rząd używa zboża i ryż)l, wpływających na P.o
n~o~~woś.cj: Rosjatnrie, Dunga1ni-e. Tad'Żyiko·wie, klernikld!lIl[, po,tra,fili:z: po.tłuczonYdl n<~s.zvń kryci: podatku żywnośoiowego - do zaopa
Kl~"9lZll, . UjlJ'l;rQW1e,. Ta.t<IJ1'ZY" Uzbecr:, ~aZ1acho- zmajG1row-ać' prawie 'nowe . . Taik.imi przY;P:NjJćO- tnenla !kartkowego prlloOOwników państwo-
~e., Czeczency, Klpczakowl·e, Ormlanue, Gru- wymi 'l;arobk-ami p,rzeb.lja,h się prze'/: życle, wych i ro,botni'ków przemY"llowych. 

8'! L 'lIn!.. pm~kazuiąc dzieciom swoje "tal'€i!Lty". Normy wahają !Się od 400 gramów r11ac.zlon. 
§j" U U n a ' Wlę~~zooŚć .. te.go .!'ÓŻOOJl'?dThego i :ói>nojęzycz- Ale .. 24 la,1a .temu wędrown.i I'llemie-ślJllc ków rodzin, do 750 gramów dla robotników. 
. S ~ rrLn..11 __ ! _: n~go srodowl~-a stanoWIą Dunga.roe. Przodko- za1ęsknili ?)a procą 6wodoo przodków Za ra -: W roku 1947 znacznie wzr05ła produkcja 

1lMm'~~~ ~ ~e ich w ~oncu ubległ~go stul~cla s,ehroni:i nęli osiąść n.a will. Wladza radziecka p g_ towarów przemysłowych; w poszczeg,')lllYch 
~JNagN"'iIi:4*ł4I_* .... -:t-1:ą ... Mł~dI \Sl~ na. rosYJs-b€ teryton.um AZJI Srodbw€), dzieiliła im 100 ha ż ,ne' zi . Al b,,,}P~h gałęziach wzrost sięga 200 procent. 

uct,eikając z Chm w okreosle k·rwawego stłumie- t -lko 16' rodzi . yz .] . em~. e !'o l!C 
IIUlIIIIIJ"IIIUlJłllIllIllIłIllIlIllIlIlI/IIII/IIIIIIHIIIIIlIIlllllIIlllllllJlllIIlllIIlIIlIlIIlIIllllIlIIllllJmlllllllII IJlII III 111111111111111111111111111111111111111111111111 y , . ill dUlIlgarusJc.lch l brakło lJIl rąk Najlepszym świadectwem osiągnięć Kor~ 1f.I' Ó • fil · - do p.ra<:y. Północnej jest stały przypływ \lch,dżców .....!' o":...-_'!' nIe Olą za d~JrlHo k Wówczas zwróci.li się do SlWokh :zamiesz- z amerykańskiej strefy oku,pacYJnej, przedęt-

S Z t O 1M El a M h I ł 
~łych w Oszy, FergalIlie, An.diżam,ie, MaJr9'€ła- nie 1500 ludzi dziennie. W ciągu 5 mie5ięcy n O mf':: O CU a r s a a . :ll;e 1 Kurs~~ble - U~?ek6w, KiT'gliz6w,. Ujgu- 1947 roku z Południa do Korei Północnej przy-"p, ~ ., row li Tad~~6w, mo/l.Jomycl1 d przyjaCiół. - byłQ215.000 uchodźców. 

"Przy?ywaJc:,e do nas, zJemI dużo, wsp6lnymi, Ro"ZmawJa!am z wieloma uchodźcani:l. N!a-
Wydobyde węg,li3 We Francji w r. 1947 wy- dlowego f płatniczego oraz na sytuacji mate- SIlamI bę~zlemy. blldolvać nowe życie". WieŚ} którzy tłumaczą swą ucieczkę lIla północ tym. ' 

nlol$lo 47,3 m'l. ton, to znac7y mniej, niż w ro- rialnej ludzi pracy. rosła. Juz. wkrotce za mało było tych 1.00 ha. że na połudn,hl panuje bezrobocie. Pabryka. 
19 (• 47) F j ł ł'" k ń Zac~ęt<o W'lęc d' ć " rui ku 46 ~9,3 mil. ton) i w r. 1938 ( ,6 mil. ton. ranc a poczyna s ono p aCIl,; za amery 11 - W o,. • wy ZleTa 1llem~ę puMy 1 na- OpOIl1 samochodowych E!toi, gdy "Amerykanom 

Plan odłiudowy Francji, tzw. Plan Monneta, skq pomoc. Również w Be,lgii wydobycie wę- adlll~c s~edJrue, be~lodne dotąd tere'llY'l taniej kalkuluje się wywóz gotowych opon 
przewidywał na rok 19f? produkcję węgla gla 'Sięga 90 procent produkcji przedwojennej, ~?ecnJe W;le.s rozrotS!a ~l~ ~o 870 ha ornej ziE- 7 Ameryki". Inny 'lnów, właściciel fabryki '!iłó-
w wysoko.ści 55,5 mil. ton. Na skutek jedMk w Niemczech Zachodnich 65 procent a w H,,- l, ~ ~torych zna!duJ€ SIę 138 g06poda.rstw, kle.nnoicz-ej , K.oreańczyk, z demontował s· ...... ój za· 

landU 84 proc. Podobnie przedstawia się sy- Wsrod mlodZll'ćz'y na' J' ti kl d d' I " ., 1'- 1 ł .. ~ nacisku karleli amerykańskich, zmuszona by- ' .. ~ WiąZU ą So1ę '3ympa e. a, g yz epleJ mu Się ,ca ~ n owa a sprzeua .. 
tuacja i w innych krajach, la5ych na dolary. kOJarza 61ę pary I nikogo ~.; d' , . lJ . b ł .. d' , la Fran-cJ'<J zrez"'gnować z realizacJ'i Planu .' . . . .... e ZIWl, ze un- maszyn J z?-pasu awe .11y, mz pro ll'Jmwan.e 

J Na marginesie warto przypomnieć, że Pol- g·amn S~am6etdla'now 'Żen.i się z Rosla:nką Ma- tkanin. 
Monneta, który ch0daż w pewnym stopniu ska, która zrezygnowała z amerykilń'Skich zło- ms.ią, Kirgizka Anarchal1'l wychodzoi za mąż lea W' l mógł przyczynić się do zachowania nie.zależ- tych pęt, nie ohcąc 'Żamienić niepodległości na U7b"ika G b' T K'd le u aktywistów organizacji robotn!cz-ych . . ~ ~ any aJa. aranczal yjew żeni się członków leW1'~owych tj. lit _ .... 
nos,; (Jo"nodarC'lej krZ\jll. tytoń j' 5uszone jabłka, pomimo olbrzymich z U J k T W . ~ par l po yczny=-

W rezultar;e wy(j fJ byde węgla miast ro'S- 7.niszaeń wojennych, wydobyła w r. ub. Już . z)ec~. ą UTgUnOW,II... . sle.chogarn!a.iąca uciekło na północ przed are~zta.mi. Opowia-
nąć spadlo. Fr~ncia mUliiala w r, ub. importo- blisko dwa razy tyle węgla" co w latach przed- m1ło.ść. która nIe uznaje r6znJc narod?IVOsclo- dają oni, że wię7Jlliów politycznych w KoreL 

wac
' a" 16,5 m l· l. ton \"ęgla, ~o z .kolel· odbl'ło . h i k'lk . wych, łq~zy młode. , .gorqce serc~.. A. Ich. dt:ie- 1 Południowej jest tera~ wi";ej, aniżeli za eza-

" ., '- wO,lennyc o l anascie milionów ton wlę- ci mówuą ~z""'bk mil j k t d ó ..... li~ katastrofaln ie na równowadze bilansu. han- cel. niż w roku 1946, .:" . F lęZY1 dalll ej IW.p:go - s w okupacji japońskiej, ) - ulIeJą 'Przy nauce , z·abawi'&, · l1umaczIłI SI, () 
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3 b- - ' R mi Z k d RIPO nłeustaie W wysiłkach r wy leraJą no luY a. a o e n'~~ięk~I~~;i!~;~!'!!bO~l~~~I~ 
Gorqczka przedwyborcza w Oddziałach A- i B ~:~z~~~;:ó:0~~~~;Zk~~ed, powiększa .1, 

W marcu otwarty zosbanle żłohek, !kUn.., 
Nierozlączne " .. ioJtrg .. 'o ..... h.ieu • NiezoH'iedzione 1toulon~e załoql - pomleki 30 dz.iecl, przy fabryce tTykot.aty 
Przedstawlciellld Liqi Ił.ob,8et - . NOUJe handlJłdot .. rq • Co do 9 llUOrCtDł? dawniej B€mard Stolper, Wólcz.ań5ka. 66. Je-1 Ze swego podwójnego ob-owlązku - irladcy się widoczruie "Ligówki" na swej przedstawi dY'ny, istniejący żlobek w śródml'e,ściu, wot« 

PZPB Nr 3 zaaytllają kampanię. wybor i pa,rtyjn~aka zdawali sobie sprawę również deke skoro do nowej Rady chcą posłać jesz dużego napływu dzireci powiększył sif'l ! obe<:-
CT.I\ do Rad Zaikładowych. Na pierws:zy inni towarzysze, Zna dobd"ze przęd'2'ialnd'8. sw~ cze je<l!ną. , nie =ia5t 40 - majdz.ie w nim mi gj5ce 80 
ogień rmszedl ooddil1ał B (d. Steinert) l C l go ŚlUWT~~, iow, Ml"oz.ińskleg-o, ma tow, Kac _ Na 500 człorrldń Ligi _ twierdzą IrlJe- dzieci. Równicl w n,ajbli.ż62ym oaosie otw'o
(d. B8Ihad i Dallldgfierf. W obu odd~ia I pelr5ką, :mają ludzIe radcę - rymarza, tow, wi,asty - to za mało jedna w Radozie, Ga1cz.a Tzone wstanie przed5z.kole przy Wojewódz-
łach wybory odbędą s1~ już 9 mlllrca. Gamysa 1 i.nnych. kowa nada Slię tam w sam raz,.. kiej Komendzie M. O" obliczone na 30 dziecI. 

I Miała w Radzi'e swą przedGtawidel'kę i Oczywiście, że to. są tylko na razile rozmo Jedną z najpoważniejoszych akcji jak" w t~j 
Jesteśmy l śnd t eni ddzi tu BUga Ko blie<t , Tow. WlodaxozykO'W<L, jej prze- wy charakteq-yzujące gorączkę }l""ZedwyboTczą .. chwili prowadzi RTPD, jest zalożenie z.arówno 

GOI' C2!k 1- a e !rut er si e t o I '8..- . I wod:niocząca braba aktyWilly udział w pracy Kto będ:zie kandydował li kto z kandydatów w całym kraju, jak i w Łodzi, możliwie dJużej 
-»-<eąm K

a 
oWYm'-J·OIra c,:ańwzzym~g~ ~ u I/; kbazdym I Rady, pomimo, że swe fun:kcje' społecZIIle mu- zastanie_ wybr<tny, o tym powi.s nam najbliż- ilości świetlic dla dzieci, ik.'ł:óre O&S w godzi-

U!lll1. "" , ... 0 c JUZ SplISy wy OI'COW, ., ł' tk 1ni N' . dl ' ś' H W l ._'- dzać inn d grupy robotnil!ków zaManawwją się nad nazwi Sol,a"a ączyc z pracą w a . ae z.aW10 y sza prnysz10 c. ' . nach pO'reJSz.ko ny'WI spę pow y po 
&karni kandydatów. Dotychczasowa Rada opra .... """" ..... ___ ~'W ____ .-...--,.. ~ ~ _ czujnym okiem wychowawczyń 1 rnauczyc1eJ1. 
cowuje sprawoz'Cl!cmie ze swej d:zi'ałalnOŚ":Ji'1 l Celem RTPD jest, aby w tym iroku powięk&zy6 

~~o c~:~::! n;rn~~t~~~, ty:~o~~ór~w~ W y b a w c a 3 -g a d z i e c i n a g r o d z o n y ;10:: !~~;:ją~~~t!~ie~~~a:i~~ Ws~= 
to 7id<shIżylt. Rej wodzą oczywi'ście niewiamy. ~ szkoleJllf-a si1 fachowych do poprawadzerua 
To jesrt zresztą zupełnie naturaol:nei miały one t Prez'1~e"'ł m:asta WręCl,a dzielo811U woŹ"u:mu slko!y 10 tys. z'. ŚwJeIic. 1 ~arca br, przr uj. MarY'Siński-ej 100 
p:rnecleż pokaźną hlość p,rze'dstawicieJek w po w Domu D.znecka naJSt~pl o1wa'rde kursu d10a 
przrednli€j, Radzde, li dwie z ruich t. zn. tow. Dni'a 11 gd"udnia ub, roku w półruo .. ::nej dalony był od stdwu o kmcaset mtr. ZdO-I świetliczanek. Obejmie on 50 osób i trwał blt-
tow. Krystera l SłyŚClk) były nawet najwa!- dzielnicy miasta wydarzył się wsłNąsaojący lał w porę przybiec na. miejsce wypadku dz.ie 2 miesi~ce. 
mejszym Jej nii!JW€m. Ba, obde iI"adczynJie ro.a wypadek. l uratować troje dz:1ed od u&echY'bneJ 

M Sił srreroko w całej Łodzi, A jak twierdzą K:lJ.koIlO dziea1 M szkoły p<Jwszechillej 122, śmierci. Przed Tara<!ami Poz' n-.a'is"lml 
towarzy.sze - to 1 Ilawet w WaTSzawie,. ł mi,*1iJZącej się przy ul. J€SdO!llowej 38 ba- Obecnie ~e:zydent mi.a1;t~ tow, Stdwi'ń-

1 
fj~ ~nl 1\~. 

- Jaik wo~y w M1rn.i'st.eIStwi~ widzi n,a- wi i .. ". t' d sik.i ,w uznan~u d1ll szla'Che.tnego czynu ob. W dnilu dzIlsie'5..-vm otwarta !ZI06t.aJ,6 ....... ta-
__ ,.~~~ry ~J---''''e'' zdalek., '0 z~~ ze! 5 ąc s ę i "".I'lgaJą'C n~ s aWJ.e, z powo u W. o.Jtcz'llka" k.t6ry z :narazeniem własnego J -,- ~ ,-
_~v..........,.. ~ ~ ~. ~- k ,. . l d "L d l d • j lm h d <- wa produkCJ'i PZPB Nr S. Wystawa mieści S'tmchu bramę ~amyka tartuj m Ż':!l źni I pę ,nlęCla o '\l Wlpa..uv {) o oW'a,.e z - zy:::1a rzucił Slę ;n,a r,atUlll!ek tonącyc z"",,-

, ą ę· .y " nej wody. Woźny I!o'llk~ ob, -Władysław cl, złożył n,a jego ręc8 w imieniu miiasta się w lokalu przy ul. Piotrkowskiej 272 ( do. 
- Nioe 7Jamyk>a, ~ otwiera si,ag w ~ Wojtcz& mdJmo, że bud~""ek &mkomy od- sum" zł.. 10.000, stępna będzie dla publiczności 'W dniach 04 

obrOOoie swych tadayń niewiasty., '1" '< 1 d od 
:2:arty żartam4, Me faktem jesi, że n.i.e1:oz .... "' ...... '---. ______ "':'-'-'--.-, __ ~ ___.._ ~ ,., o S bm. W godzinach 12 - 18. 

I~e "siostry sjan1-skleu trafdą W'S'Z"ędzie, ............ ~~~ ............................. .......-~~ ............. ~ ............... ---~ ...... ~~ ................... ~ ...................... ~ ............ ~ ........... ........ 

gdziełtrzeba, We<lłu! flll1kcj!l w SltareJ Radzie· 30 I • I II· • I d • I· ~ow. Kry>stera f Słyśdo m1<1ły resort "spraw _.. m\'łs' .n,ow- W~pO zawo . R 'liC . a 
zagroankznych" tm. lI:aŁatwiand,e wszelkich , W. ;\1.1I! ~ fij) .. lILa 
Sip'Iaw ze śWl'lltem zewnęłlrz'llym. W praktyce l K d k b ł 2 d b h d l I .. 
j,edin& ni~ był,o w firmie takiego zagaduJe- • a'i V uzys a ezp alny .. Iygo n. po yl na wczasac w owo Ilym ermlIlIe 
ma, do lI'ozwdązanllia kt6ri!9'O ni'!! dQłożyły by Walka o tytuł przodownika pracy w fa- mlej~ca w ciągu kiJku mi,esięcy ,nie lIlależy Wśród setek przodo'\Wllków było Je~ 
swej lI'ękL brYJkach włókienniczych n-abiera ma natęż,eniu. 'CIo neczy ła:tw}"Ch. W listo~dzje zdolbyro tylko trzydziestu takich, którym udało .1, 

Pr,awdę powtl9d'L1~wszy pragnęłyby "SIlo- Bój toczy się o ka:idy ułam€&: pwceruta, pierwsze mi'ej5<:-a 374 robotniJ!:ów, a' drugie - w ciągu trzech etap6w w!p61zawodn1cfWfI 
Itry" po s~ dwóch kadencjach obearle o każdy metr i kilo9Tam dodatkowo wytvro- 362, w grudniu 'Pi.erwsz.e miej5<la zajęł-o 763, trzykrotrue MjąĆ pierwsze miejsca. 
<>clJpocząć 1 rueco wroclć do pracy w przę- , rzon~j produkcjd. Ni<: dziwnego/ że utrzyma.- a drugie - 750, w styczniu już 900 osób uJę- 17 współzawodnik6w zdobyło d-wultrot:nt. 
<iz.al:ni. 'Zdaje się jedln~, że to "marzen:ire · nie iytułu "mistrza", utrzymanie pierwszego ło pierW&1Je miejsca a 878 - drugie. pierwsze miejosoa, a jeden raz _ drugi.e, 
ściętej gławy". , _ ..... _~_.;;.. __ ..:.._.....:. __ ...:. __ ~~_~ ___ ....;.. _____ ...;. ___ _ 

- Reglinka ,1 Jadzia muszą być w Radzie I 15 oeób oS!lqgnęło dwukrotnie drugAe mi.,. -
- ~~~~BJt=~e !ętltr:!~ ~!~1.1 ~-~ ~ W~" ~! ~ ! !r:l' Wyrok _. proces· le SC4~ ~~~k6!,ie= trzyk~e .. 

- Ty, !ll.6In Regi:nko, powieM, nd kogo gło rr'l" ~ "lo Z I E · '. . lo się uj/łĆ pierwsze miejsca, n.aa~l\: B~ 
.a.wa6, bo ty !II.'8.jlep!Jej rma1llZ ludrl. ! .1 I I-'"'!... _ _ __ ~aw Ciuła (PZPB Nr 2), ~(I N<>W'CłC1cJa, 

I, "Reglimka" (tow. Kxystere.) ! "Ja<izd4'", O kradz_ez paczek Jan1.na Skuptń.lca, J6zel SzewcZ}"1c l AllOllł 
(tow, Słyścto) ~Ś~'EI ~ją dobl"7le · ca- Wasf1ew4kl (PZPB Nr S), Kmmnlerz Be1dow.l1r4 
ł~ r:~t: i twfurdrz2\ zgodttrle. że luodlz1 dob- Wyd21lał Dor~y Sądu Okręg-owego w Ło- A~, Sergiusza B,1"'\'tO'W8łego, W1ady Mrula Pyf,JewS.k4 ł JWlina Kolcnek (PZPB Nr'}, 
ryCh, 11'Czci~h 1 oddanych jMt tu wielu i nie dzi! roopatrywał sprawę funlkcjO!ll.'8.xiu.szy Urzę- sława Ga:łusa, Eugeni'Wl/l'a WofcJecbowsld.ago, KazJm1era S~arek (PZPB Nr 14), Helen« 
ma obawy, by lIabraklo odpowiednich kan- doll Pocztowego Łódź 2 (DwoJT1leC Kallsld), HElIIIl"}'b Doma/ł$k1ego, ~ JlIIlkt>ewł- Bachmcm (PZPB w Rud.de. PabJonlckJeJJ, Bm/J1c 
dyd.rtów do bdy. Ni<e m~ taklej obawy tym oksa.rlxmyah o 5)"Słematyc:mą kr~ pa- cza. Jama Małecldego., Wladys)lrwa Sobolab, Hehne.n (pZPB w C%~todl<ow16). BtIM:tilłmr 
bardziej, te pocza kIl1ku wyjąt!kami ł dotych czek kirajowydll zagranicmyclt. oraz Tadeusza U!1banIaka pomocnika meguy- Bajd~r (pzpB " 'Bielawie), Jamna. p~ 
~ re.dc't irpWaKl'lll woa1e ~e. Włel- Spra"We. był.a r02lpatrywaua w trybie ~- niIert - ilrtóny byil1 ze.trudBrlren.i prą przeł.- (PZ'PB w Kudowie), J6:zet Kin (PZPB w 2,a,. 
!\dm tpOwatM!4<em 1 %.aufa:niem 2lałogi d€8zy tdżlym; W wyn.iDru docllodzend.a ustalono ni&- dunJcu paczillk 00 WłIqOIlÓW pocztowych. r.ach). Hearryik SadlLk (PZPW Nr 28), Wł.ad?-
~ ~ 4 sek.retllirS ItarreJ Rad'f', '-'O wątpiUWIl wJnę o&karżony;cl1: Władysława Sąd pod prz6~din!ct,.,em .ę<bIrego Zt- sław Kl'ZY\!IZtof!k(pZPW Nr 21); Hieronim 1Mał-
Glbczak - I'toary przedwojenny drlełacz lIIp'O- ~ego sk.azał: W~u.- Adamsldego. kow.skd (pZPW NT 21), Koeiorek (PZPW Nr 23). 
łecmy. Nie z.awleclli r:aufmfa załogi S 1mU P I h K czy ska ," Głoba Serglusm 1t._~ego, Henryb DomaflU:J.e Stanisława. ~taszyMb. (pzPW Nr 22), JonJmI ądcy, po:rosta.jący Da oddziel.aeh., Ot, choćby e z ausen, a go, Wł.adydawe Całusa l TIIII'IIeuua Urbanfab Wkllbka (PZPW Nr 3($). Józel P1.~ St~ 
tow. RajsJd - ś1ll'S11n1 " wyloońc%e1n1 20 lat zawiśli Da szailenley po 4 lał więzlIenIa, Prą' czym DA mocy eam. fama G~r 1 RoaJa ~ (Pl:PW Nr 14).. 
~ie .}Ilł w tej firmile, !lIl 8W1l ~ tI't:lt Wa wtęozd~ 2IOStała dm ~e~" J.rena ~tfJ (Pabtwowe ZCIklody p~ 
~ą poznał pned w<>jlUł 'W'1ęz1Len1e ./IIrul 'W<:mnj o ałwIecte wyiIroBarDo egzekue!fł Da połowy. Wszyscy wyżej ~ 1O&t.al:l PCSmOJ1,fery!nego), Julna Lew.andowU:.a (Pd-
eyj!ll.", oIkupacJę z.,j spędri w lagra.ch nie- WALTERZE PELZHAUSENIE, koomend'~ I poiZbawł!em praw na 3 laŁa. IS'twowe ZaIkł, P~em, KoiIllf, w Szczed:n1~), Wbt. 
mie-cld.ch. Gdy tylko wr6dl li N1lemi-ec, oddzioal podipdlaczu wdęz.łenta na Radogosa:cm. AntO!l1iego JanrIde-wJOl'JIl. JIIIII8 Małeckilego ł dy6Mw LewandoW8k:l (PZPKonf. w Legnicy) 
m~chan:iany %oażądał kategorycz;n:ie: "Rajski Jednocześnie I Pelzha1l'semenem zawłśl! na WłJiid"}"S!awa Sobo!laka - po 8 lał włęzienSa. ora:z Tadeusz Król, SlanJsława walenclk J KOl'
mm! by6 "Raid:zk". Cichy ł sikromny na szu.bi'enky STANISŁAW KACZYSKA - Blok- przy <%fIn na mocy !I.IIllle6t1i k'llXA wię7itenl!e. nf.ckl (Państw. Zakłady Wyrobów Drzewnych 
wsxełicte pochwały swych kolegów tow, RaJ,- letter II obMów śmierci w Harlbau l Belseo zoetała im zmnd.ejszona do połQwy. Ja:nldewicz: w ŁodzI), 
ski od<poowd!ada krróttko: "Jakżeby m.aCU'J, prze I ~ MICHAŁ GŁOBA - Btało!rusdn. lunlkcJo- 1 Soboilak :ZO'stal1pozbaw1em: praw na. 3 l~td, WS'zystkkn wyttf/ wymIen!o.nym, ~ 
a!leź j~tem człon«dem PPR t Rad'y". II8TIwIs SD (SloberheltscN.enstu). M.ał.ecki na. 2 lata ze względu na oka:z.a:ną 

skruchę. I. ;r regulal1lŃlem współzawodnIctwa pracy, PISY'-

W PZPB w Rudzie Pabianicklej w tkaJ 1 (154 proc.), na "czw6rkach" Helena Płach
ni na 8 krosnach wYr6.żnJły llłę: Marla Ma I ta (1'70,1 proc.), Zofia Rogut (157,4 proc.) ł 
jer (184,3 pr.) I Irena Ziółkowska (167,5 pr.) , Halina Sobieraj (157 proc.). 
na 6 krosnach Janina Kłopotek (175,3) 1 Ja I W PZPB Nr 5 w przędzalni odznaczy~ 
nina Pytka (171,2 proc.). W przędzalni (8 ły się: Janina Owczarek (170 proc.), Ma
strony) odznaczyły się Helena Piaseczna rlia Duda (169 proc.) Józefa Winkowska 
(161 proc.) i Józefa Fogiel (160 proc.). . (155 proc.) ł Kazimiera Banaś (149 proc.). 

W PZPB w Pabianicach najlepsze re
zultaty w tkalni uzyskały: na 8 Jtrosnaeb 
Aniela Ulman 168,8 proc., na "szóstce" 
Wa,:l!:. BOT'oweska 153,9 pr. '!la "czwórkach 
Sta:nsława Bujnowicz 111,1 proc. ł Hele
na Swiątek 165,9 proc. W przędzalni wy
różniła się Julia Król (145,6 pro~.). 

W tkalni na 4 krosnach osiągnęła Maria 
Janiak 183 proc, a Jadwiga Frączkowska 
181,2 proc. 

W _ PZPB Nr 6 w przędzalni pierwsze 
miejsca zajęły: Ka'limiera Urbaniak (147,9 
proc.) l A. Zielińska (145,1 proc.). Zespół 
Mańkuta (131,4 proc.) wyprzedził zespół 
Pacholaka (130,2 proc.). Prządka Genowe

W PZPB Nr 4 w tkalni odznaczyli się: fa Olejniczak uzys,kała 146,1 proc., a Sta-
Eugeniusz Wal~ak (16 krosien automat. - nisława Szydłowska 140,3 proc. W tkalni 
174 proc.), Edw~rd Lemen (4 krosna - na 6 krosnach osiągnęła Zofia Pietrasz.ek 
169,7 proc.) oraz Maria Skrzypek (152.2 pr.) 163,7 proc., a Stanisława Cieśli,k 163,1 pr. 

W PZPB Nr 1 w tkalni wysunęU się W PZPB Nr 7 w tkalni na "czwórkach" 
na czoło: na "szóstkach", Stefan Pałczyń- wyróżnili się: Michalina Zdunek (170,1 pr,) 
ski (185 proc.), Józefa Seweryniak (173 1 Stanisław Walach (163,7 proc.). W przę
proc.) i Genowefa Osendowska (151,1 pr.). dzalni (3 strony) uzyskała Maria Woźniak 
Anna Ramus uzyskała 158,9 proc., Józefa 164,3 proc., a Anna Wiewiór 156,6 PJ:CC, 
J6źwiak osiągnęła na 4 krosnaeh 138,5 W PZPB Nr 8 w przędzalni (4 strony) 
Zespół Kiblera (120 proc,) wyprz~ ze- wyróżniły się Helena Stolenwerk (155 pr.) · 
sp6ł Engla (109,5 proc.). W przędzalni wy- i Maria Pytlewska (154 proc,), W -tkalni 
różnila się Bronisława Switoniak (166,7 (4 krosna) osiągnął Stanisław Stępień 185 
proc.). proc, a Regina Olczak (181 proc.). 

. W PZPB Nr 2 odznaczyły się prządki W PZPB Nr 9 w przędzalni (3 strony) 
(na trzech stronach): Regina Kostrzewa wysunęly się na czoło Natalia Michalak 
{156 p:IQC.) , Marla Uz:nańska (154;4 proc), (150 proc.) i Kaziml~ra Fladzińska (145,9 
iIlll .4 sHonach Helena Jo·achimiak i 1v1a· pro.c.), W tkalni (6 krosien) odznaczYły się: 
na Stelmaszczyk (po- 136.1 proc,), Sta- Fe IksJ Pakulska (158,3 pro~) i Sabina 

Wojdechows1dego EugenIusza - lIiIl " lała sfuguje prawo do bezpłatnego, dwutygodn1o
więzienda, przy czym na mocy amnestii kara wego urlQpu w Jednym s domów wypoe.zy .... 
wlęzien!& IZOS'tał.a zmn.tejszo:na mu do połowy, kowych Zw. Zaw. Włókniarzy W. dowelny. 
oraz na pozbawienie praw na 3 lała. lermJnle. 

Tkaniny bawełniane 
Domy Towarowe 

na talony 'dla ludzi pracy 
rozpoczęły fuż sprzedaż 

W dniu W'CZorajs2]'m w Powszechnym Do
mu Towarowym, mieszczącym sif'l 'Przy uiLiocy 
Piotrkowskiej Nr 60, przystąpiono do sprzeda
ży materiałów bawełniooyclt dl(l członków 
Związków Zctwodowych. Aby unl€możliw:lć 
spekuJację tymi artykułami, należącymi d.z.i<ś 
do najha:t;dz:iej _po5zukiwan}"Ch, sprzedaż odby· 
wa się noll. talony, wydawane przeoz Okręgową 
Komisję Zwiqzków Zawodowych. Wszyscy 
członkowie Związków Zawodowych, ref1.eiktu
Jący na :nabycie a.rlyOmłów bawełnianych 
w PDT, otrzymywać będ~ talony za pośrednic-
1wem Rad Zakładowych. Pierws'M partia talIo
nów wstała już rozdzielona przEn OKZZ mię
dzy poszczególne Związki Zawodowe. Aby 
umożliwić s,prawną sprzedaż tkanin bawełn!ta
nych w PDT, norma dzienna wydaw-anych ta
łonów nrle przekTacza 200. P05iada.n:ie talo
mów upoważnia nabywcę do poczynienioa za
kupów w granicach 500 zł. 

Sprzedaż t.k,anln bawełnianych dla pracują
cych dopiero się rozpoczęła, więc trudno już 
dziś wyx::iągać wnioski % jej dotychaasowego 
pnebiegu. W dndu wczorajszym SiPIz,edaż od
bywała się sprawnae, gdyż zj.awiło się stosun
kowo niewielu klientów. W miarę jednak, 
jaik ilość wydam.yoh talon6w 11Ja zakup baweł
ny będzie wzrasre.ła, będzie można 'loTiento--"B'SLAu. 

W środę dnia 3 marca PREMIERA 
filmu produkcji franCUSkiej 

wać się, ay przyjęty ayetem zdał ~ 
egzamin tycia. 

Już dziś Jednak spośród nleW'1el!kle} gamtki. 
pLerw5zych nabywców bawełny w PDT pad4--. 
ły gl-osy krytyld w związku s mak6-ymaln~ 
kwotą z.akupu, Stwierdzono, ~ &Urna 500 Ił 
bardzo często. okazuje eię niewy6ta.rcz.ająoa. 
Wartość gotówkowa niezbędnego w g05pod1U'
stwie domowym sprawunku, !ll.p. tka.n.i:ny illit 
peściel (poszwę), ko'!lrulę męs.kłl (w lepMJyta 
gatunku) Hp. -przeważnie przekracza wtalonq 
wysokość go/6wkowq talonu. JMt to niedo
godność, która mogłaby został: ł.atwo u5Ilnt'l
ta dro-gą wydawania członkom Związków Za.
wodowych taJon6w, opiewającycll na pTAWO 
zakupu określonej ilości tkaniny w metrach. 
11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111011 

PJzemysł wełniany walczy o pierwszeństwa 
We wsp6łzawodnictwie tkaczy pracujący~ 

łna 2 krosnach kortowych najlepsze rezultaty 
.osiągnęli w PZPW Nr 1 Henryk Łuczak (151 
proc.) i Stanisław Skoniecki (145,4 proc.). 

W PZPW Nr 2 pierwsze miejsca zajęli Wła
dysław Linczewskl (1110 proc.), Ryszard Ba
wler (159,1 proc,) 1 Józef Owczarek (158,' 
proc.) . 

W PZPB Nr S wyróżnili się Jflzef lta..al-
ski i WIadysław Droździewicz (po 152,8 proc,), 

ni:;ława Włodowska (140,4 proc.') i Geno- Glink (151,6 proc.). 
W€fa Smulik (142,2 proc.). W tkalni naj- W PZPB Nr 16 najlepsze rezultaty 0- I R d· 'F 
lepsze rezultaty osiągnęły: na 6 krosnach slągnęły prządki (4 strony) ~atarzyna Kar- I O.Z i n a r _o m a n CJł;: 
Irena DrzeWiecka (172 proc.), Józefa Mar- gier - 149.5 proc., Maria Stasiak - 149 I , :: 
czykowska (163 proc.) i Maria S'ka1:>iak proc, i Genowefa Stańczyk - 142.5 proc. li;' 

I 
oraz Zofia Kococ\k (150 proc.). 

W PZPW Nr 35 odznaczyli się Stanisław 
Grzybowski (144,1 proc.), Jan Bartczak (143,6 
proc.) l Jan Stoszewski (142,8 proc.). 

W PZPW Nr 36 uzyskał Józef Bednarek 
160 proc~ J6zef Maliszewski i Jan Pawlak- po 
159,8 proc, l StaniSław MalinOWSki 159 I:)rQO, &i;i==~liilmllaaa8l1l1l""alS."""IIII;'1144iRIIIBIIBlIlIa~lIallIlI&I"'1SI ~ _____ • __________________________ ~ 
- -- .. - -- -- - - .~ .-
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Swietlice kolejek dojazdowych 

ZEBRANIE Z TOW. PRZYJAZNI 
.POLSKO·JUGOSLOWIAN'SKIEJ 

W świetlicach ŁWEJU) miesK'Zących iit; "" 
He'lenówku, Chodanowicach i G6rnym Brusie 
rozwijają się j:mjnie w~stki8 formy prac 
oświatowych i życia kultu'f.a1nego pracowni
ków tej instytucji. Ko-rzystają z nich urów. 
no dzieci jak i rodziny zatrudnio,nych na ::':0. 
lejkach dojazdowych. , 

PA~STWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Dziś o godz. 19.30 najglośniejS4a sztuka 

współczesnej litaratUIl'Y francuskiej "Ladacz
nica z zasadami" J. P. Sartre'a. 

TEATR POWSZECHNY TIJR 

Zarząd Oddziału I Zw. Zaw. Prac. Samorządu 
Tery-torialu'ego i Użyt. Pub!. w Polsce zawia· 
damia, iż zebranie pracowników Wydziału 
Go&podaTczego odbędzie się dnia 3 marca rb. 
o gooz. 1G-tej w lokalu związkowym przy uli· 
cy WókzaMkiej 5. -Dziś o god:z. 15.30 "Damy i HuZ'ary", wszy. OGŁOSZENIE 

ttkie mieJ.s:a wysprzedane. Pas~e-pąTtQut nie· Zakład Oczyszczania Miasta w Łodzi €igła-
waRte. Sza publiczny ustny przetarg (licytację) na 

W środę, dnia 3 marca o godz. 18 ut 
Piotrkowska 272b oobędzi.e się zebranie orga
ULz-acyjne Towarzystwa Przyjaźni Polsko
Jugosłowiańskiej. Celem Towarzystwa jest, 
jak wiadomo organizowanlie wyciecze.k odczy
tów, wymiany kulturalnej i innych form na
wiązania wzajemnej znajomości i z·adeśniaDlia 
stosunków 1Dię~y bratnimi narodami. 

Istnieją w tych 3 świetlic·ach dobrze 'laopa 
trzone biblioteki 1 czytelnie., pracują koła tea 
tralne i muzyczne, urządzane są pogadanki, 
kursy dla analfabetów itp. Dla d'lleci praco
wników urząd.zono w świetlicach szereg za· 
baw przed'Stawień i oko!1c;ZT\oścl-owych uroczy 
stości oraz zorganizowano stałe I6'kcJe mu. 
zyki. 

O gad~. 19,15 opowieść B. Prug,a "Omyłka" sprzedaż 3 koni roboczych. Cena wywoław-
W dramatyza<:j5. E. Axeta, pn.edst.awi-ająca wy- cza złotych 150.000. • 
pad'k.1 % okresu powstania S'tyczniowego. . Przetarg licytacja) odbędzie się w pierw· 
l'EATR KAMERALNY OOMO ZOLNIERZA' szym terminie w dniu 10 marca 1948 roku o 

ul. Daszyńskiego 34. godzinie 9-ej, a '':' ~rugirr:- w dniu. 12 marca 
. ,.. . . . 1948 roku o godzinie 9-eJ w ŁodzI przy ul. 

!?ZlŚ l C'O·anenme o god.:!lui! 19,15 komedia I Arm.ii CzerwoneJ' (d Rokicińskiej) nr 32 
Mohere'a SZKOŁA ZON" .. . '.. " (Miejski Tabor Konny). Tamze w godzmach 

Kasa ceynna od H-ej do D-ej l od 15-ej urZl\do;"""ych obejrzeć można przeznaczone ko-
tel 123-02 ., • me na spr:z.edaz. 
I'EATR KOMEDII MUZYCZNEJ .. LUTNIA" Wadium kaucyjne w wysokości 1 proc. ce-

Piotrkowska 243, telefon 107-25 ny wywoławozej przyjmować będzie urzędnik 
Dziś o goddnie 19,15 "ZEMSTA NIETOPE na miejscu w dniu sprzedaży od godziny 8 

.RZA" Najpięk.m.ejsza operetka J. Straussa. _ 9. . 

ODCZYT 
W Klubie Li-teratów ,.Picbvick" (Traugut

ta 6 I piętro wejście przez hotel "Savoy". 
W środę dnia 3 bm. o godz. 20. Stefan Ki91e
lewski, wygłosi odcrzyt pod ty1. "Li1eratura 
Polska na tle Europy". 

ODWOLANIE ODCZYTU 
Odczyt W języku angielskim pt. ,,0 po.wie-

ści ang.iels'k.iej ostatnkh ooiesiędu laf' zapo
wi.edziany n·a az~siejszy dzień w auli Uniwer
sytetu Łód:1:hlego Narut-ow:ocza róg Składowej 
zosta! odwołany z powodów technicznych. 

Teatr "OSA" Zachodnia 43, tel, 140-09 Odczytanie warunków przetargu nastąpi 
Dziś 1 codziennie o qodz Hl 'lO w nJedzie· na miejscu przed rozpoczęciem przetargu (U~ OFIARY 

lę i §więta o godz 16,30 i t9.30 "coS SI~ cytacji). \ Z oka,'zii j~!e.nn tow. Kędrak Heleny, Wv· 
ZACZYNA". Sala dobrze ogrzana. Dla mlo· Łódź, dnia 28 lutego 1948 roku. . \ dzi,al Kobiecy przy dzielnicy .,GÓmej" PPR 
dzieży niedozwolone. ZARZĄD OCZYSZCŹANIA MIASTA składa d. 2.000 (dwa tysiące) na sieroty po-

Teatr ,.SYRENA" Traugutta 1498 W ŁODŹ! poległych PPR-owcach. . 

nzM Teatr nie-:zyn.ny z powodu prób gene • 
Ogłószenłe O nrzetargu / r·a.Jnych. 

\Iv czwartek dnia 4 marca rb. o-clrlawna 0-
c'lekiwana wielka,.. premiera Umu sensacy,ino
satyTycznego p. t. ~,AMBASADOR" Z. Gozda
v.ry i W. Stępnia, w reżyserii Kazimi.ena 
Rudzkl·eqo. Ki<er. mu'L. A Ma·rkiewicv. Ewolu· 
cje L. Sadurski. Kasa otwarta od godz. 10-13 
i od 16-tej, tel. 272-70. 

WIELKI K6NCERT SYMFONICZNY 
W piątek dnia 5 marca br. o godz. 20-ej 

wystąpi gościnnie w Filharmonii znakomity 
ayrygent, Dyrektor Pań,stwowej Filharmonii 
W Krakowie WALERIAN BIERDIAJEW. Pro
gram koncertu zawiera dwa genialne dzieła: 
Schuberta SYmfonię "Niedokończoną" oraz 
Beethovena Syffonię Trzecią ("Eroikę"). Bi
lety na ten niezwykły koncert nabyć można 
wcześniej w kaąie kina "Bałtyk" Narutowi
cza 20. 

ADRIA - "TTze<:h panów LudWIków'!, godz. 
16,30, 18,30, 20,30; w nfedz. 14,30. 

BAŁTYK - "DwuJicowa Kobieta". godz. 15, ~ 
. 17, 19. 21; w niedz. 13. \ 
BAJKA - "Gospoda świąteczna", godz. 16,30 , 

18,30, 20,30; w nieM. t4.~U . 
GDYNIA - ,.Pr~gran1 Aktualności Krajowych 

i Zagranicznycli Nr l", godz. 12, 13, 14. 15, 
GDYNIA "Niepotrzebni lllOgą odeJść", 

godz. 16,30, 19, 21,15. 
HEL - ,.Na tropie ebrodni", godz. 17, 19, 21, 

w niedz. 15. 
MUZA - "Skarb Tarzana", godz. ta 20; 

w· niedz. 16. 

Centralne Biuro Zaopatrzenia Przemysłu 
Konfekcyjnego w Łodzi, ul. Legionów 13 0-

'!ła'S2'.a przetarg nie ograniczony na dostawę w 
I-szym terminie do dnia 31.3. 48 r. 

haftek mundurowych 7.596 grs. 
"płaszczowych 1.736 grs. 
u małych 1.087 grs. 
.. gorsetowych 500 grs. 

sprzączek dospoonl 4,005 gra. 
zatrzasek 10.000 grs. 

w II terminie z dostawą do dnia 31.5. 48 r.: 
haftek mundurowych 3.307 grs. 

" płaszczowych 1.499 grs. 
" małych 772 grs. 
" gorsetowych 500 grs. 

sprzączek do spodni 2.000 grs. 
zatrzasek 10.000 grs, 
Wymienione artyku1y mają być wykonane 

ścIśle wg wzorów które są do obejrzenia w 
Biurze Centralnym Zaopatrzenia Przemysłu 
Konfekcyjnego w ŁodzI przy ul. Legionów 13. 

Oferty w zalakowanych kopertach łącznIe 
na obie dostawy z napisem "Oferta na do
stawę haftek" nale1y składać 'W Biurze Cen
tralnym Zaop. Przem. Konl. do dnia 8 marca 
1948 r. do godz. lO-ej. 

Do oferty należy dołączyć dowód złożenia 
wadium przetargowego w wysokości 1 proc. 
do sumy oferowan~j które należy Wpłacić w 
kasie Centr. Biura. 

Otwarcie ofert na>!tąpi w dniu 8 marca rb. 

o godz. ll-ej. 
Centralne Biuro ,Zaopatrzenia Przemysłu 

Konfekcyjnego zastrzega sobie prawo unieważ 
nienia przetargu bez podania przyczyn i po
no~zenia z tego tytułu jakichkolwiek odszko
dowań jak również dowolny wyb6r oferenta, 
względnie skorzystanie tylko z części ofero
wanych artykułów. 1491·K 

OGŁOSZENIA DROBIE 
ZaGfiaro.anie pracy I Zagubione dokument, 
WYTWORNIA Dźwig ZGUBIONO palców-
nic Łódź, ul 11-go Li
stopada 112 utrudni, 
l technika-kalkulato
ra. W1~omość na 
miejscu. 1494k 

kę, zaświadczenie rot 
samości na nazw. Gaw 
lik Wincenty, Stalina 
50. 1484g 

OGŁOSZENIE O PRZETARGU 

ZGUBIONO kartę raz 
poznawczą, ka~ re~ 
jestracyjną . RKU
Szczecin, zaświadcze
nie ukończenia prak
tyki, odcinek wymel
dowania, Krutow Wa 
cław, Szterlinga 10. 

Państwowe Fabryki Konfekcyjne w Łod7ll, Ośrodek Nr 5 w Zg!e 
rzu, ogłaszają przetarg nieograni czony na wykonanie robót re
mont.owych (murarskich, ciesiels kich, stolarskich itd) budynku 
fabrycznego w Ozorkowie przy ul. Zymierskiego Nr 43 ! na od
budowę spalonej części budynku fabry<;znego w Ozorkowie przy 
ul. Żymierskiego Nr 30. 

Slepe kosztorysy są do podjęcia w Referacie Inwestycji i Roz
budowy Ośrodka Nr 5 w Zgierzu, przy ul. Dąbrowskiego Nr 35 od 
godz. S-ej do 9-ej rano. 

Oferty (na każdy budynek oddzielnie) w kopertach zamknię
tych z napisem: 

1485g 

ZGUBIONO leg. tram 
wajową niebieską, He 
lena Pasikowska, Strze 
lecka 6. 1486g 

SKRADZIONO kartę 

repatriacyjną, Sławiń-

UWAGA NA RYNKACH 
Z torebki Marii Peryk.a.n na Bałuckim Ryn

ku z'amieszóJtałej prv.y ul. Łagiewn:iCk:Iej 9,' p<ld 
cxas kupowani.a przez nią Zli.emni.aków, 5kra
dzi,ono 1400 d., ka.rtki żywnościowe., lu10we 
i marcowe. 

Na P,lacu Zwydęstwa ze 6'traganu Ste..nwła· 
wy Barabczyńsłl:iej 6łkradziono Ńł iki1o·gna.ma 
skóry f chustkę zi.mową. Na go.rą-cym uczvn
ku kJadz:eży uję.to MałgonatEl Bober, wieŚ 
Smi.eŁniki, gmina Bogus~aWice. 

NIE UDAŁO SI1'l 
W cZ8JSie pr.zenos-zenia. 6'kradzionego moto

ru z. k{1mó~ki przy ul. Pomorskiej 20 zatrzy
man.o Zdzi~lawa Gao.-oms-ld>sgo (Zgier&ka 30, 
Jerzego Fisioaka i Jana Fircho (Drewnowska 
30). 

CEN'l'RALA HANDLOWA 
PRZEMYSŁU CHE~UCZNEGO 

Oddzla.ł w Łodzi, '" 
poszukuje: 

2 ItANDYDATOW na sm.no,,-"isko 
kierownłk6w sklepów ~ d~t",Jjcz
nych 

2 DROGISTOW· 
2 KSIĘGOWYCH 
Z MASZYNISTKI 
oraz pomocnicze słłY biurowe. 

Oferty z ~yclorysem Składać nale!y 
w Reteracie Personalnym Oddziału, 
Zwirki 11-13 w godzinach un:ędowych. 
Warunki do omówienIa. 1493k 

PAIIlSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEi\IYSŁU BAWEŁNIANEGO Nr 1 

w Dzlerieo1owie 
(Dolny Sląsk) ul. Biela-wska Nr 20 

zatrudniIł: 

technIka tkaoldero, łechnlka-elektr7b.. kre
ślarza, majstra montera tkacklego. majstra 
tkackiego na automaty 8yst. Northropp, m.aJ
stra prz~dzalnlcze,o na obrącurlalrt, majstra 
na zgrzeblarki odpadkowe, majstra lUl zgrze
blarki cienkoprzędne, trzech monter6w ma
szyn przędzalniczych, trzech tokarzy, cztre
rech ślusa.rzy, rurana-Instala.tora na ogrze
wanie parowe, tkaczy, pnądkl. 

I Oferty kierować do Wyd. Personal
nego Zakładów. 1497k 

PAIIlsTWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁU 
JEDWABNICZO - GALANTERYJNEGO 

Nr 8 w Łodzi f. POLONIA - "DwaJ panowie F", godz. 15, l1-
19 21, w nied,z. I~ 

PRZEDWIOŚNIE - .,Męi:czyźnl . w jej życiu" 
godz. 11 19 21. w nledz. 1.5 

1) Oferta na wykonanie robót remontowych budynku fabrycznego 
w Ozorkowie przy ul. Zymierskiego Nr 43. 

2) Oferta na odbudowę spalonej części fabryki w Ooorkowie, 
przy ul. ZymierSkiego Nr 30. 

ski Tadeusz wydaną zatrudnią natychmi-a;at; • 

ROBOTNIK - "Pod qolym :liebem", godz. 17, 
19. 21, w niedz. 15. . 

ROMA - ,.Siedmiu śmiałych", godz . 16.30, 
18,30. 20,30; w niedz. 14,30 

REKORD - "As wywiadu", godz. 16,30, 18,30 
20,30, w niedz. 14.30. 

STYLOWY - .. Pościq" godt: 16,30, 18,30, 
20.30, w niedz. 14,30 

. ŚWIT - "Pięciu zuchów", godz 16,30, 18,30, 
20,30; w niedz. 14,30. 

TĘCZA - .. Pościg", godz. 15. 17, 19, 21. w 
nleCLz. 13 

TATRY -- Symfonia pa:;loralna", godz. 17, 
19. 21; w niedz. 15 .. 

WISŁA - "Pygmalion", god,z. 17, 19, 21; w 
n!edz. 13. 

WŁOKN1ĄRZ - .. Dziew'zę z p6lnncy" gad? 
15. 11 19.' 21 w nIeM. 13 

'VOLNOSC - "Wieczna Ewa", godz. 16,30, 
18,30. 20,30; w niedz. 14,30. 

ZACHĘTA ,.Skrar'7iona sława"; godz. 
16,30. 18,30, 20,30; w .niedz. 14,30 . 

,U' tUZ;; a: .. 'ii ·ww .• . !QW&EJiW&łW'W!i;aa:;u:u 

Czytajcie "Głos Robotniczy" 
wp 

DYZURY A~TEK 
Ozlslelsze! nocv dViorul1l oastElPuJllce apteki: 

prosimy kierować do Ośrodka K(}Ufekcyjnego Nr 5 (Referat In
westycji i Rozbudowy) w Zgierzu, ul. Dąbrowskiego Nr 35, do 
dnia 10 marca rb., w którym to dniu o godz. !l-ej rano nastą
pi otwarcie ofert, w .obecności osób zainteresowanych. 
Do oferty dołączyć kwit na wpłaconą do Narodowego ' Banku 

Polskiego Oddział w Łodzi na nasze konto Nr 941 (konto ·żyrowe) 
kaucję w wysokości 2 proc. oferowanej sumy. 

Ośrodek Nr 5 zastrzega sobie prawo nie przyjęcia oferty bez 
podania przyczyn, wybór oferenta bez względu n~ cenę, u~iewa.ż~ 
nienia przetargu bez podania przyczyn i wyłqczerua pewneJ częSCJ 
robót bez żadnego za to odszkodowania. 1489k 

Przygody 
Juia 
Wi~f[iUi!tv 

JW_ ••• " 

Cymera (W61cusń!ka 371 Bo!ersklego IP'telHd 19) 
Uolesl.owsktego (Dąhrowska 24bJ .. ep,~t~ JOli IPlotr
kOVlsi.;a 22:'l} Tra wkowsltlel (BrzezJń;kll 561. Pa wlu· 
IWlW1C711 (Pomonks 12). D-0242G6 Nieszczęście! 

we Lwowie, Jęczmien 1 TECHNIKA-ELEKTRYKA 
na 31. . 1487 

1 KIEROWNIKA m.west, 1 odbud. 
ZGUBIONO czerwone (lnwestytor) 
prawo jazdy, kartę re GŁOWNEGO KSIĘGOWEGO 
jestracyjną RKU- KSIĘGOWYCH SAMODZIELNYCH 
Konin, leg. Zw. Zaw. MAJSTRA dz.alnł b ł:n 
Dynkowski StaniSław, pnę · awe y 
Urzędnicza 14. 1496g DRUKARZA na maszyny wielokolo-

rowe 
ZGUBIONO leg. Bra-

Zgłoszenia wr·aoz z tydorysem skła-
tniej Pomocy na naz-\ dać do Wydziału PeuO'!1.alnego pod wyż, 
wisko Barańska Ja- wym. adresem, nina. 149{)g ;... _________________ ..: 

44 ....... u •• 

Tak nie idzie! Teraz się nie bojęl 
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D~lał ogł~,&zeń' Pi ... trkn~~ka 55. te\. 111-50 Knnto PKO VlT--1505 Zald Gr.t. R.SW "PI'8Blł". Adrnlnlstraeja ole pny,mQ!e odpow1~zialnt>ścl '!3 term1nowy druk ogłosu6 
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Z żvcia Partii Ze sport .. 
11WAGA. DYREKTORZY PEPrmOWOYI 

~ 
.. , ~ 

w nodę 8.3. o pds. Ił-ej w twletUcy ł..K '.. v. [tJ'ItJo 
PPR przy uL Sienkiewicza ł9a odbędzie lIę . • ..... -r 
zebranie człop.k6w Polsldej PartU Robotnl- ~-J' 4łJlA-"łł' 
czeJ . dyrektorow nacselnych I admlnłatracyj- ~ ~ 
bO-handlowych branł: wełnianej, bawełnianej Al In h , 

l dziewiarskiej. ~,~!,.o,,;.~~_ ~ ..,. 
Trasa , . 

wysclgu ... . 

Specjalne znaczki filatelistyczne z okazji wyścigu 
kolarskiego Warszawa-Praga-Warszawa 

usta na 

'prawY bardzo wame. ObecnoU obowllłZ . GA 
kowa wszystkich wYmienionych towarzyszy Je.dnym z ostatniah ooiągnięć w praJCa<:h Wieru6zów, Kępno, S~ów i OleśruilCę. I Etap II - Pardulbioce - BrM - 143 km. 
pod rygorem partyjnym. przygotowawczych Komi6jd Orga'lliz.acyjnej Etap III - Wrocław - Libe . .ret - 271 km. przez Chrubim, Mesto Zda.r, Kriz.a.n,ov, Velka 
ZEBRANIE UC O Biegu Kolarskiego Warszawa - Praga - - przez Swidnicę, Frybo'rk, WałbJ'ZY'Ch, Ka· Bites. 

ZESTNIK W KURSU KO- l Wa,rsz.awa _ jest uzgodnienie p-rzez nią z Mi- mieniogórę, Lubawę (punkt giIanticzny), Trut- Etap III - Brno - ZUn - 160 km. - p rzes 
RESPONDENCYJNEGO n'i5lterstwem Poozt j Te'legraiów sprawy wyda- nov, Vr<:hlahi, Jablonec. . Vyoskov, Prostejov, Olomou<:, P.rerov, B ulin. 

Dziś o godz. l'7-ej w Domu Propagandy nl'a specjalnego maCZ'ka pocztowego % ok.azj1 Etap IV - Liber€oC - Tepl1ce - 110 ikm. Etap IV - Zlin - Zi.l..iIll!a - 130 km. -
PPR pny ul. Piotrkowskiej 262 odbędzie się zawodów. Znacteik: ten będzie przed&tawiał ko- - p,rzez J.a:blon.ec, Cvlkov, C. Kamie.nloe, przez Uh. Hr"diste, Uh. Brad, Tre.n.cin, Vel. Byt 
zebranie wszystkich uczestnłków Kursu Ko- Larza . 1 }aiko swego rodzaju uruiJret - będzie Dedn, oa. 
respondencyjnego. Obecnośó obowiązkowa. przedstawiał dużą waTtość tHatelis1ycmą. EtdJp V - Tepllce - Prah" - 110 km. - Etap V - Zilinra - Ostrr.ava - 100 km. -

GRUPA I przez Biltnę, Louny, Siany. przez Cadicyn, Cieszyn, Ostrava. 
UWAGA, STUDENCI PEPEROWCY WYDZIA Ustalona trasa biegu będzie prowadzić dla Razem cala traw pierwszej grupy wynosi Etap VI ~ Os(rava - Ka~owke - 90 km. 
ŁU HUMANISTYCZNEGO I SEKCJI LE- grupy zawodników sta.rtujących z WaJrs.zav'Y: 896 km. . przez Bogumm, (punkt gra.mczny), RaC'1bón, 
KARSKIEJ! Eta:p 1- Wa'l'Szawa - Łódź - 195 km. - GRUPA 11 Rybnik, Zory. . 

przez MS7.CZonów, Rewę Mazow'iocką, Piotr- , TTCłJSa drugiej grupy zawodników, startu- W Katowicach nastąpi przerwa s jedno-
Dziś ° godz. 20-ej w lokalu dzielnicy Sr6d

weście PPR przy ul. Piotrkowskiej Nr 53 
odbędzie się zebra.nle studentów peperowców 
Wydziału Humanistycznego. 

ków. ją<:ych z Piragi biec będzie: dniowym wypoczynkiem. 
Etap II - Ł6dź - Wrocław - 210 km. - Etap l - Praha - Pardubice - 137 km. - Eba,p VII - Katowice - Kleka - 173 km. 

'przez Łask, Sieradz, ZłoC'Lów, Walichnowy, przez Podebrady, Hrad€oC K.ralove. prz·ez Chrzanów i Kraków. 
----...... ---~------~.;;,..-~- PROBA SZYBKOSCI. 

O tej llamej godzInie w tym samym lo
kalu odbędzie się zebranie studentów pepe
rowCów sekcjl lekarskiej. 

UWAGA, CZŁONKOWIE DZIELNICY PPR 
PRAWEJ SRODMIEJSKIEJ 

W środę 3.3 br. ° godz. 18-eJ w lokalu 
własnym przy ul. Gdańskiej 75 odbędzie się 
zebranie sympatyków i członków PPR Sród
miejskIej Prawej. Referat nt. "Imp.erializm 
jako na.jwyżS%e stadium ka.pitalizmu" wygło
si tow:. Stefańczyk, 

UWAGA PEPEROWCY KOLEJARZE WĘZŁA . 
ŁÓDZKIEGO I CENTRALI DYREKCYJNEJ 

W czwartek 4.3 br. o godz. 17 -ej w lokalu 
dzielnicy przy uJ. Gdańskiej '75 odbędzie się 
ogólne zebra.nle członków PPR kolejarzy oa
łego węzła łódzkiego i Centrali Dyrekcyjnej. 

ZEBRANIE KOLPORTERÓW I DZIESIĘT
NIKÓW SRÓDMIESCIA 

Dziś o godz. 1'7-ej w lokalu własnym przy 
ul. Piotrkowskiej 53 odbędzie się zebranie kol 
porterów I dziesiętników Sródmieścla, 

ZEBRANIE KOŁ PPR 

W dniu dzisiejszym odb~dą. sIę zebrania k6ł 
PPR w na.stępujących fabryka.cb i instytu
cjach: 

WIMA - PZPB Nr 5 
O godz. lS-ej pracownicy 

rodz. 14-ej suszarki. 

STAROMIEJSKA 

budowlaoL o 

O godz. 15,30 "Mt11erl Baks"' zebranie 

"Stan bojowy" Partyzanta 
przed niedzielnym meczem z WarlQ 

W niedzielę, dnia 7 marca o go
dzinie 15.30 odbęd1le się na eta
dionie ŁKS-u towarzyosrk.i me<:z 
pilkar&kd pomiędzy miJStrzem Pol
skd, WaTtą poznańską, e. Party
zantem z wdzi. Goście wys1ąpill 
w illajsilndejszym składzie, !!la.W

·:m.i1l6t łodz,ianie zapowied1lieU na
stępują<:y zespół: Dep<:zyński 

kowskd, Karporowicz (ZZK), Włoda.rczyk (Bieg) 
J6źwiak, Kmin, Koc.zewski, LewandoW&k.i 
(ZZK), GreJbS'ki (pTq, Mikołajczyk ('Bieg). 

Rezerwa: Grochowski (ł.KS), BiJ.a.riu6Z, Ku
delill (Bieg), Stempel· (Wi'dzew), Kołodziej

czyk (ZZK), Zieliński (br. ŁKS). 

Na przedmeczu o godz. 13.30 spotka się 

ŁKS IB z Widze'wem IB. (ZZK) , Włodar<:zyk (ŁKS). Kucz-
--~----------------

4- nlorco ar sali ł'UCrł 

Czwórmecz w piłce · ręcznej TUR-Zryw 
~ 

Centrala Gospodarcza Spółdziel
ni Pracy Wytwórc.zej Okr. Łódzkie

go organizuje w sali YMCA 4-go 
marca (czwartek) o god.zini-a 17 
ciekawie za.powlada;jący eię ' 
czwórmecz pi-IJd ręcmeJ między 
Zrywem a TUR-em o llIag.rodę 
przechodnią, u,fundowaną prz.ez 
wyżej wy,:m.ie.niJo.ną Cerutralę. 

Czwónne<:z będ7Jl.e połączony 
z wręczeniem sprzętu 6iportow€igC, wyprodu
kowanego !przez Sp6łdzielnię P.ra<:y 2lI%6!Sronej 

w Centrali Gospodarc~ej. 
Program czwórmoczu przedstawia się na-

stępująco: 

Godz. 11 - sla tkówka żeńsk-a 
Godz. 17.25 - s!iatkó"W'u męska.. 
Godz. 17,45 - wrączenie sprzętu. 
Godz. 18 .::.... ik06zyk6wka żeńsika. 
Godz. 18.25 - ikoszykówka męska. 
Mecze w &i.atkówce rozegra;ne będą w 2..00 

setach, 6potkania w k06zyk6wce trwać będą 
dwa lI"ary po 10 minut. 

TeleloneDł Z P'otrhoririo 

W etapi>e tym, na tTCliSie K:ato",ice - Kra-
Mw (76 km.) odbędzie sdę wyścig ezybkośd. 
Zawodnicy wystartują z Ka;towic andywiduad. 
nIe na cz.as. W Krakowie po 3-godzinnym 00-
poczyniku· DJastąpi start ~bioiIowy 00 Kielc. . 

Etap VIII - Kieloe - Wal'S'lJawa - 111 
km. - ip.rzez Radom i GTÓjec. 

Ogółem trasa Pr<lga - Warsz,a.wa wynie
sde 1109 km. 

, . . . 
. Szczi!gółów dotyczących nawierzchni, st,,· 

nu dróg na poszcz,ególnycb odcinkac:h., poni60 
waż sprawy te badane są w cl1wili obecnreJ 
przez iS'pe<:jalistów, na 'l'a.zie nie możemy jesz-
C'Z!e podać. . 

NAGROD WBROD 
Dla zawodruików, biol{'ącyoh udz'iał w biegu 

pnewidz:i'any jest &zer,eg- nagród od pooS.zcre
gólnych ministerstw, od publicznych d 6ipDłIe
cznych o,rgan~zacji I()ra"l stowarzyszeń prowin
cjonalnych. Dla d.r'uiyny, która odniesie zwy
cięstwo na całej trasie, ufundowana zostaDle 
ws.pólna nagroda re<l.akcji "Głosu Ludu" i 
"Rude Pravo". Ta sama drużyna otrzyma ró
wnież' nagrody od dnstytucj1i obydwu krajóW' 
organizującyd!. zawody. 

POLACY i CZESI JADĄ DO .TU GOSlA wn 
Z uwagi na to, te waI1llllk1 klimatycme w 

PoJsce nie po'Zwalają na wocześn:lejsze roz.po- · 
częcie treruilIl.gów, grupa naszych zawodnik6w 
wyjeżdża na trenJin>g do JugosbaWJi,f. Równdei 
Oze<:h05kJwacja wysył.a tam ewoich najlep
s:z~h oz.a.wodnik6w. 

Stec remisuie z Klimeckim! . wszystkich kół f. "Lido". O godz. lS-ej Fa
bryka Nr 39 - oddział ł. Centrala Tekstylna
składnica Nr 2. O,ods. 13,30 Fabryka Nr 33 
- oddzlał Nr ł. O &,odz. 15-ej PZPB Nr Z -
wykończalnia 1. 2 1 S zmiana. 

Warta zUJgcięża .. Concordięl' "0:6 

PRAWA SROmUEJSKA 

O godz. 1'7-eJ f. "Gepert". O godz. 14-ej 
Kartonaże zmiana 2, f. Eisert Schweikeri -
zmiana. ranna, dziesiętnicy Ośrodka Konfek
cyjnego Nr 2, f. Eisert Scbweikert - zmia
na n. O godz.' 16-d f. "Eisert i Schweikert" 
- zmiana dzienna "Higiena", f. "Fial". O 
godz. 13,30 PZPR l W. Nr. 22 - zmiana I. 
O godz. 15-ej Urząd Zatrudnienia. O godz. 
16,30 CT - Wydział Gospodarczy. O godz. 
15-ej PKP - wydział drogowy, koło ogólne. 

SRODMIESCIE 

• O godz. 15,30 "Kublik". O godz. 1'7-ej Dyr. 
Wł. ł,ykowych, Łódzki Komitet PPR. O godz. 
16-ej CZMW., Dyr. Lasów Państw., Państw. 
Zw. Nieruch. Ziem. O godz. Ił-ej Szkoła 

Prawnicza. O godz. 15-ej Okr. InsP. Ochro 
Skarb. 

KOMUNIKAT 
uw AGA! STUDENCI PEPER.OWCY 

Z WYDZIAŁU PRAWNO-EKONOMICZNEGO 
UNIWERSYTETU ŁODZKIEGO 

!Po ~ęplla 
'W Łodzi pięś
ciarza poznań 
skiej Warty 
Igo ścil'l WC'IJO

raj w Piol.I1ko 
wiJe, gdz!l<e .r0-
zegrali towa
rzyskie I>pot
kanie z tu te j-
6Zą ConcOTdią 

Przyjazd po 
znan:loa.k6w, -
ohociaż rostał 

poprzedzony 
druzgocącą po 

raftą w Łod'ri z ŁKS-em 3:13, wywołał tu o
g,romne z.ainteresow~e. Już na kilka dni 
przed m.eczem zo6taly wyikupione wszystkie 
brile<ty. Sciany sali omal rue pękały pod na
porem publiczności, która 'Przyszła dopingo
wać swych ulubieńców w tym poważnym dla 
plOtrkowi.an spotkaruu. 

Zwycięstwo, jak było do przerwidzenll/l od
niosła Warta. 

Wynik Jednak spotkania 6:10 jest dla Con 
<:OTd1i z.aszczytny. 

KLIMECKI REMISUJE ZE STECEM 
Zebra'l1de koła partyjnego słudenłów W~- Sensa<:ją meczu było 6potkani,e w wadze 

d~tału Prawno-Ekonoml·cznego U. Ł. o<I.będZl~ ciężkiej. Przeciwko Klime<:kiemu, które'go 
Sl~ w. środę ~n. 3.~ .. br. o godz: 20-tej w S~l Warta nie wystawiła w Łodzi, Concordi,a wy
dZlelm cy Srodmles<:le przy ul. Pliotkowsk1ej stawiła Steca. Młody ten chlopi'e<: p.o:m.imo 
N\l' 53. I braku rutyny ningowe; stoazyt najl,epszą swą 
UWAGA INWALIDZI WOJENNI-PEPEROWCY waLkę": życiu. Prz~ <;ał.y czas by! .niemal ró-

W czwartek, dnia 4-go marca br. ' o godz. ~orzęanym prz.eclwmklem dla m1oStrz.a Pol-
17-tej w świetlicy Pow. Koła Zw. Inwalidów ski I w rezultacie walka została nierozstrzyg-
Wojennych R. P'. w ~:li przy ul. Piotrkow- męta.. .. . 
sklej Nr 73 o<I.będzie się zebranie Inwalidów NaJł~dnleJ~zą walkę dni~ stoC'Lyli w ~d.'le 
\Vejennych _ Peperowców. koguc.leJ Brz?ska (~oncord.ia) z Szymansklm 

dSlaw iennktw o t . wszystkich obowiązkowe ~~a~!). v!~;ss~~chm1~~e~~e~~~c71(1~hą r!:~:~ 
po rygorem par YJnym. wyqra! zupełnie wyraźnie. 

WOJNOWSKI 3-ImOTNllB NA DI!SKACH 
Z dolbrej stT()!!l.y polkM.lll.ł eJ" róWDJl'e'! Bo

roVf5k:l (Concordla), chbopioB(: o nie,przedętn.ej 
sile ciosu. Wojnowskd (Warta)trzytkro·tnte byl 
na deskach. W pierwszym et.a.rciu odpoczy
wał do 7 i do 3, a w t:rzeolm dl() 8. Po.znaIrlaik. 
wa.Jczył pny tym nie czyebo 1 otrzym.aJ napo
mnienie 1;11 bicie głową. 

Duże nieza<l.owo,lemde wyrazfIla. widownia 
przy ogłos1Jeniu wyn~ku remioSOwego w wa
dze l&ki.ej, w której Bazarniik. (Wa'l'ta) 6p'O.t
kał się z Maciejczykiem (Concordia). W 0-

C'Lach piotI1kowioa.n Maciejct:yk rostal skrzyw
dzony. 

Na z.aaooń.ozend.e wa.rto nadm1elIltl~, te Con
CIOTilia. wystą'Piła osłabj'OM brakiem Adamusa, 
który uległ wypadloowi autobusowemu ł n~e 
został dopuszczony do walk,i przez lekarza. 

Milicjanci kładą na 
Borutę (Zgierz) 

łopatki 

W drugim dniu meczu Ullpa,ŚniC7l6go G mi
strzooStwo okręgu łódzkiego, spotkał ·6ię klub 
Milicyjnegp Stowarzy6zenia Sportowego % Bo
rutą ze Zg;'.erza. Zwydężyli łodz!Ianie w sto~ 
sunku 7:1, na purudy 21 :4. Te>Chniczne wyni
ki walk wypadły nastę!>ująoo (według koleJ
nośd wag, przy czym na pierwszym miejrscu 
wymienieni 6ą 'Z·awo.dnicy-mhlicjand): Janl~ 
szewski o-trzymal punkty wakowerem wo'bec 
braku przeciwnika, Adamikiewiocz uległ na bo~ 
pa-tki Leszczyńskiemu} H. ba.:zarski wygrał na 
punkty z Lesz<:.zyńskim St., w 3 mm. 1 sek. 
Ignaszewski, Urbanski, Kawał i Mi-9kd·ewiocz 
zwyciężyli swych p.rzeciwników na pun!kty. 
Jaśkiewicz otrzymał punkty walcowerem wo
be<: braku przeciwnika. 

Dalsze spotkania o mistrz09two w zapa.sacll· 
rozegrają w dni.u 3 marca o (lQdz. 19 drużyny 
Wimy l Klubu Milicyjnego Stow. Sportowego . 

..-1------------------.. Program radiowy na dziś 

ODCZYT 

8.50 Pogadanka: "Pomocnica domowa". 9.00 
Program na dziś. 9.05 Komunikaty. 9.15 Kon
cert żYC'Leń z Łodzi - cozęść I. 10.15 Przerwa. 
12.04 Wiadomości południowe. 12.09 Przegląd 
prasy stolecznej. 12.15 "Z mikrofonem po kra
ju·'. 12.25 Kon<:ert rozrywkowy. 12.50 Konc.ert 
ży<:zeń z Łodzi - część II. 13.00 D. c. ko,ncer
tu rozrywkowego. 13.20 Przerwa. "'14.00 Kon<:ert 

Staraniem AZWM "Zycie" odbędzi,€ się dniia solis-tów. 14.30 Słuchowisk'\) dla dzieci. 14.50 
2 marca· b r. o godz. 20-tej odczy>t prof. dra J. Pi,eśni. 15.1 O Pogadanka lRR. 15.20 Wiadomo
Demb owskiego p t. ,,0 aktywności o'rgani.zmu". śo! lokalne. 15.25 Felieton SJportowy. 15.30 Roz

O dczyt wygło6zony z·os tanie w auli UIlJiwer- maitośd. 16.00 DZiioenniik. 16.25 Kadk szachi-
eytetu Łód7..ki MI"l - uJ . Narutowkza sa l Sot6w. 16.30 PooadaIl!ka rybacka. 16.40 Skrzvn· 

ka te<:hniczna. 16.50 "Ze świata radia". 16.55 
"Licytacj.a na Hi-hi-ho-ho·· - słu<:howioSiko. 
1,7.35 Muzyka. 17.45 RUL "Biologiczne 'Lnacze
nie bólu" - wykład doc .. dra J. KowalC'Lyko
wej. 18.00 Audycja r·ozrywkowa. 18.45 ,,sza
lana" . 19.00 Utwory skrzyPcowe. 19.20 Koncert 
krakowskiej orkiestry P. R. 20.00 Dziennik. 
20.30 Rezerwa. 21.00 Koncert eymfoniczny. 
22.15 Kon<:ert sekGtetu P. R. 22.45 Koncert ty
c'leń z ŁodzI - C'Lęść III. 22.58. Omówienie 
pro~ramu loka,lnego 00. jutro. 23.00 DoStatnie 
wiad,omośd. 23.30 Koncert życzeń z Łodzi -
część IV. 0.59 Zakoń<:zend~ IlUdy.cill , Hy.mn. 

WYNIKI TECHNlCZNB 
Wag.a mUS"M1 Liedke (Warta) zwyd~ -

parowego WItkowskJl.ego (ConCO'l'ilia) przes 
poddani.e się tego ostatniego w II rundz:ie, 

Waoga kogucia: Szyrna.ń.skd (Warta) p~ 
graJ z Brzósik.1\ (Co!!lcordi.a.) po na~łaDszeJ 
walce me<:zu. . 

Waga pi6I'kowa: WojnQwski (WaTta) p.rH 
grał wysoko na !punkty :z Borrowskim (Co.n<lOf 
d:i.a), przy <:zym poznandak był na deskach 'Vf 
I rundzlie do 7 i 3 w m-ej - do 8. 

Waga lekka: Bazarnik (W.a.rta) zremu.o. 
,.,ał z Maale jczyildem (Conoorrdda). 

W.aga p6łśrednia: Adame'ld (Warta) ~ 
tył nleznac7JIrle na !punkty Pletrasdew.icza -
(Con<:ordf.a). ' 

Waga średnd,,: Soibcz.aik (WartaJ "W"}"gMł na: 
punkty ze &ibutem (Concordla). Walka !l'lC)o 

stała przerwana w II lI1IDdz1e % p<>'WIOdu kon
tuzji łuku brwiowego u Scibuta. 

Waga półciężka: Szymura (Warta) !li!lX>ta,o
tował w I rundzie WojnaTO'W!llcie9'O (~ 
dLa). '" 

Waga dętka: Kli.mecld (Warta) po 'W"[i6w 
na.nej walce zl'emioSOwa.ł ze Stecem (Oo:IlO)!!li 
dJla). 

W r.l!ngu sędziow.al: Hubert (!.ód'!), na ip~ 
kty: Maslowskd (PoZńJań) , Ka6prz.alk (PIiotr
ków). Widzów 2 tysiące. 

Klelas (Zryw) wykazał w Ols7JtynIe doskonalq 
formę, rwycIę:lafąc w bJegu na 3 km w czasJ. 
o ił aeku.ndv z.aledwJe gorszym od rekordu Kił' 

.ocLńlłkJ el1" 
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